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Wykluczenie Trockiego I Zinowiewa. 


Kraków, 25 października. 

Walka większości partji komuni- 
stycznej z opozycją osiągnęła nowy do- 
niosły w skutkach etap. Centralny ko- 
mitet part, i i jej centralna komisja 
kontrolna postanowiły onegdaj na połą- 
czonem posiedzeniu plenarnem wyklu- 
czyć Zinowiewa i Trockiego z central- 
nego komitetu partjj z zagrożeniem |í 
wykluczenia z samej partji i z przekaza- |P 
niem aktów spr awy zapowiedziamemu 
na grudzień br. piętnastemu kongreso- 
wi partyjnemu. 

Tak więc po niedawnem wykluczeniu 
Trockiego i Zinowiewa z komitetu cen- 
tralnego trzeciej piedzynarodów ki czyli 
Kominternu, teraz nastąpiło wyklucze- |? 
nie ich z komitetu centralnego samej 
partji bolszewickiej. Wobec energji, z 
jaką Stalin podjął walkę z opozycją, o- 
stateczne pozbawienie obu jej przy wód- 
ców charakteru członków partji wydaje 
się tylko kwestją najbliższego kongresu 
partyjnego, jako instancji w tych spra- 
wach ostatecznie orzekającej. r 

Stosowane przez Stalima mechaniczne 
środki wykluczenia niewygodnych i o- 
pornych działaczy opozycyjnych, nie 
rozstrzygają oczywiście problemu, któ- 
ry utworzenie się, trwanie i stałe nara- 
stanie opozyej: dla teraźniejszości i 
przyszłości partji bolszewickiej przed- 
stawia. Stalin stosuje bowiem metodę 
zwalczania ludzi, a nie programów, za 
żadna cenę nie chce dopuścić do pełne- | 
go rozwinięcia programu 'opozycji i 
poddania go pod sąd opinji publicznej. 
Taka metoda odracza wprawdzie osta- 
teczny rozłam partyjny, ale poglębiająe 
rozdźwięki, czyni go tem bardziej nie- 
uniknionym w przyszłości, wyklucza 
możliwość wszelkiego kompromisu i 
musi doprowadzić do walki na śmierć i 
Życie [> —j zwaśnionymi. 

Już teraz opozycja ogłosiła, że wy- 
rzeka się tytułu „bolszewików“, zacho- 
wujac dla siebie tylko nazwę „partji ko- 
munistycznej* bez tego honorowego, hi- 
storycznego dodatku. Potrzeba bowiem 
wiedzieć, że oficjalna nazwa partji 
brzmi dotąd: „Wszechzwiązkowa partja 
koministycena (bolszewieka)*'. Otóż ten 


JERZY RONARD BUJAŃSKI. 


NOWOCZESNY DRAMAT POLSKI. 


(Dwa debjnty dramatyczne). 
II. 
Patnz „Nowa Reforma" Nr. 244. 

Blade gdy trzeba, niemal chore słowa Sło- 
himskiego stają Się naraz narkotycznie pod- 
niecone i krzyczą chrapliwą orkiestrą, astma- 
tycznym drżą Spazmem — (akt II — trzęsienie 
ziemi) — to znów brzmią dzwięcznie 1 grzmią 
donośnie górnym tonem Marsyljanki (koniec 
aktu II). 

„dzieje ludzkości, jak pomnik 
wyrzeźbić madremi młotami, 
niechaj dalej piszą pot mni 

tę księge pisaną czynami. 

Niech rośnie radosną gonitwą 

ten epos ludzkości ogromny. 
Pamięć tych, co zgineli przed nami 
uczcijmy krótka modlitwą, 
Uczcijmy pamięć Jezusa 
Nazaręjczyka, który był ukrzyżowany, 
Galileusza, któreg zakuto, 
Kolumba, którego więziono 

i Sokratesa, którego pojono 
cykutą. 

Módlmy się za wieczne niepok je 
życia bohaterów 

Flavia Gioie 

i Lavoisiera, 

Giordama Bruna i Magellana 

i zwycięzcę bieguna 

kapitana Scotta, 

za tych, co zginęli na Mont Evereście 
i za tych wreszcie 

bezimiennych nieznanych, 

i za tych. którzy 

przyjdą ginąć i dalej budować”, 


właśnie honorowy nawias, opozycja 0d- 
rzuca. Ma to znaczyć, że w yrzeka się o- 
na ciągłości i tradycji partyjnej, spla- 
mionej, ich zdaniem, przez Stalina i je- 
go większość, że odtąd idzie samodzie|- 
nie drogą czystego komunizmu. 

Opozycja od dawna już przeszła do 
metod konspiracji i nielegalności. Nie- 
dopuszczana do głosu na łamach prasy 
partyjnej, nie mogąc stworzyć jawnej 
własnej, opozycja posługuje się konspi- 
racyjnym drukiem 1 tajnemi zebraniami 
po lasach, ustronnych i należycie ochra- 
nianych lokaląch jak za dawnych cza- 
sów carskich. * 

W politycznie zainteresowanych sfe- 
rach rosyjskich i to zarówno komuni- 
stycznych jak bezpartyjnych, krąży o- 


beenie Ostro ulotek i odezw opozy- 
 |eyjnych. Są to przeważnie różne dekla- 
racje składane przez wodzów opozycji 
w kierujących kolegjach partji jak jej 
komitet centralny i inne władze. Jedna 
z takich deklaracyj, złożonych przez 
przywódców opozycji i nastęnmie niele- 
galnie opublikowanych, dostała się wla- 
śnie na łamy rosyjskiej prasy emigranc- 
kiej. Jest to t. zw. „deklaracja pieciu- 
set“, podpisana przez tyluż członków 
partii. w ich liczbie zaś komunistów sta- 


rych ze stażem t. zw. „podpolników* 
czyli tych, którzy należeli do partji na 
długo przed rewolucją i zwycięstwem w 
epoce konspiracji. 

Rzeczona deklaracja zaczyna od 
stwierdzenia, że zarówno odstępstwo 
Czeng-Kaj-Szeką w Chinach jak rozbi- 
cie się współdziałania komunistów z ro- 
botnikami angielskimi, jak wreszcie ze- 


rwanie stosunków dyplomatycznych 
przez rząd angielski, są skutkami tej 
błędnej polityki zewnętrznej i we- 


wnętrznej, która doprowadziła do nie- 
bywałego osłabien'a stanowiska mię- 
dzynarodowego całej Federacji sowiec- 
kiej. W dalszym ciągu autorowie dekla- 
racji występują przeciw metodzie tu- 
szowania i niedopuszczania do dyskusji, 
twierdząc, że właśnie swobodna i szcze- 
ra dyskusja jest tembardziej potrzebną, 
im poważniejszem jest położenie i im 
trudniejszemi i donioślejszemi są pro- 
blemy, o których rozwiązanie idzie. Do- 
puszczenie do takiej dyskusji w łonie 
przedewszystkiem samej partji jest nie- 
odzownem szezególniej wobec zbliżają- 
cego się niebezpieczeństwa wojny. Pań- 
stwo sowieckie niewątpliwie potrzebuje 
spokoju. Ale jeżeli mimo to może ono 
być zmuszcne do wojny, to staje się 
koniecznem takie prowadzenie polityki 
wewnętrznej, i to zarówno partyjnej, 
jak uai aby ba LE grupy i sfe- 


|ry wiedziały jasno, z jakich powodów i 


w jakim celu muszą tę wojnę 
dzić. 

„Nieszczęście naszej partji — powia- 
da się w końcowym ustępie streszczanej 
deklaracji — polega na tem, że w ostat- 
nim okresie pozbawiono ja możności 
swobodnego dyskutowania i kolektyw: 
nego rozstrzygania tych kwestyj, od 
których zależy los klasy robotniczej i 
państwa robotniczego. W okresie sil- 
nych kryzysów system taki jest absolut- 
nie niemożliwy do zniesienia i niedo- 
puszczalny. O tem też grupa starych 
bolszewików i doświadczonych działa- 
czy partyjnych zawiadamia eentralny 
komitet partji, oczekując z jego strony 
remedur*. Streszczoną deklarację pod- 
pisali Jewdokimow, Zinowiew, Smilga i 
Troekij. 

Ostatnie uchwały komitetu centralne- 
go i komisji kontrolnej dowodzą, że 
walka między rządzącą większością a 
opozycją weszła już w stadjum nieprze- 
jednania. Jedno z dwojga: albo więk- 
szość środkami teroru zdusi i zgniecie 
opozycję, albo opozycja wejdzie na dro- 
gę rewolucyjną i zacznie przygotowy- 
wać przewrót zbrojny celem obałenia 
nienawistnego jej systemu. W obu wy- 
padkach partja bolszewicka dojdzie ry- 
chło do najcięższego w swojej historji 
kryzysu. a 


prowa: 


Zwołanie Së; mu i Senati na sesję zwyczajną 


"od 31 października. 


Zadaniem sesji załatwienie budžeta. 


Warszawa, 25 pażdziernika. We włorek w 
południe przybył do gmachu sejmowego se- 
kretarz prezydjum Rady ministrów porucznik 
Zaćwilichowski i doręczył zarządzenie Prezy' 
denta Rzeczypospolitej zwołujące sesję zwy- 
czajna Sejmu dla załatwienia budżetu na po- 
niedziałek dnia 31 bm. 

Zarządzenie opiewa! 

Zarządzenie Prezydenta Rzeczypospoli- 
tej w sprawie zwołania Sejmu na sesję 
zwyczajną. 

Na podstawie art. 25 konstytucji zwo- 
łuję Sejm do miasta stołecznego Warsza- 


Kruszewska wypuszcza słowa jak dobry 
łucznik strzały. Celnie a pewnie. Jej poszar- 
pana, nerwowa proza ma piętno obłąkanych 
i zbłąkanych bladych dzieci. Umie też przy- 
gnieść kamieniem prostoty. Albo też rzekomą 
bezsensowność myśli wyrazić tragicznie ba- 
nalnem słowem lub nawet liczbą (obraz V — 
koszmarna scena w biurze — przecięcie biu- 
rokratycznej współczesności — gdy na pełne 
lęku i trwogi o losy księcia a zarazem naro- 
du pytania dziewczynki panowie urzędnicy 
rzucają w odpowiedzi tylko liczby i liczby, 
które rosną 1 rosną, mnożą się, wzrastają do 
X potęgi nad dziewczynką, by ją wreszcie 
przygwożdzić bezlitosnym chórem społem już 
powtarzanych — bezdusznych liczb). 


Konstrukcja jest dramatu podstawowym wa- 
runkiem „sine qua non". Inżynierja drama- 
tyczna decyduje bezsprzecznie o teatralności 
utworu. Dramat nowoczesny jest drapaczeni 
chmur. 

A nie trzeba też zapominać, jeżeli zawsze 
teatr był sztuką skrótów, przecięć, to dzisiaj 
w naszym nerwowym wieku teatr staje się 
pierwiastkiem. 

„Wieża Babel“ ma formę skrótów. Wystar- 
czy wymienić akt I] Moment trzęsienia ziemi. 
Jest to fragment w dramacie bezsprzecznie 
najlepszy, najbardziej zwarty, najwspółcze- 
śniejszy. Tu tkwi jądro całego utworu. Zdaje 
ię, że Słonimski dla tej sceny cały dramat 
napisał I to była dobra myśl. Scena ta jest 
sama w sobie pewnego rodzaju skondenzo- 
wanym dramatem. W scenie tej jest sckreł 
tealru. 


(TFeletonem od naszeqo korespondenta ) 


wy na sesję zwyczajną od dnia 31 paź-- 
dziernika 1927 r. 
Warszawa, dnia 21 października 1927 r. 
Prezydent Rzeczypospolitej 
podpisany I. Mościcki. 
Prezes Rady ministrów 
podpisany J. Piłsudski“. 
p. porucznik Zaćwilichowski 
dotyczący 


Jednocześnie 
doręczył następujący dokument, 
zwołania Senatn: 

Zarządzenie Prezydenta Rzeczypospali- 
tej w sprawie zwołania Senatu na sesję 
zwyczajną. 


Spięte, spiętrzone wulkanicznie obrazy, z 
szybkością kinematograliczną (nawet w tea- 
trze nie do pogardy) mkną i malowniczo po- 
myślane wślizgują się, wżerają w oczy, w 
uszy, w mózg. Od momentu: 

„słyszycie dzwon alarmu? 

Na szczycie dachu falami drżącemi 

drutami telegrafu woła głos sejsm grafu 
trzęsienie ziemi!”. 

Poprzez: dźwięk radja, krzyk Chińczyków, 
głos z ciemności, przez poplątane obrazy, gro- 
zą przejmujące, człowiek oparty o tłum, czło- 
wiek o oczach czerwonych, człowiek biega- 
jący jak ćma w smudze reflektoru, tarzający 
się na ziemi, młodzieniec tańczący, zamyślo- 
ny, sprężony do skoku, kobieta płacząca, czło- 
wiek chwytany przez sploty tysiąca rąk, 
napół nagi starzec, spleceni w uścisku — 
wzrasta, potężnieje wrażenie 

W tej scenie trzęsienia ziemi przemawia 
prawdziwy ozłowiek teatru 

Ale dramat ma skazę w budowie. Jest to 
niewątpliwie akt trzeci. Pierwszy akt, cho 
ciaż niedurównuje napięciu drugiemu, jednak 
jest ekspozycyjnie wyraźny i spełnia swoje 
zadanie. Akt trzeci natomiast robi wrażenie 
przybudówki po wysoce silnym finale aktu 
drugiego. Rozumie się, że tak górny ton nie 
mógł być wiecznym w dramacie. Ale w imię 
logiki, ten moment świetny drugiego aktu 
powinien był przypaść na akt trzeci. 

Tak akt trzeci osłabiony jest dyssonansem 
nie twórczym -i w tym wypadku ujemnym. Ta 
skaza w budowie mogła być nawet efekto- 
wną dysproporcją i czynić wrażenie fali, 
gdyby finał trzeciego aktu nie był patetyczny. 

= ' 
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Na podstawie art. 37 konstytucji zwo- 


łnię Senat do miasta stołecznego Warsza- ` 


wy na sesję zwyczajną od nia 31 paź-- 
dziernika 1927 r. 


Warszawa, dnia 21 października 1927 r. 


Prezydent Rzeczypospolitej 
podpisany I. Mościcki, 
Prezes Rady ministrów 
podpisany J. Piłsudski", 
Oba zarządzenia p. porucznik Zaćwilichow- 
ski wręczył dyrektorowi biura Sejmu i Senatu 
p. Pomykalskiemu. 


ma budowę mniej zwartą od „Wie- 
Rozpada się na siedm wizyjnych obra- 
zów, rzutów raczej. Każdy z tych obrazów 
jest w sębie zamkniętą niemal całością. (No- 
woczesmy rys dramaturgji: niezależność [rag- 
mentów). Faktycznie jednak fragmenty te 
tworzą wspólnie koliste ogniwo Ta fragmen- 
taryczność „Snu“ jest dobitnym wyrazem 
dzisiejszości. Postacie tego utworu o przera- 
źliwie czystych, ostrych konturach, są monu- 
mentalnie sceniczne Oczywiście niema tu 
mowy o psychologji. Jeżeli rządzą tu jakie 
prawa, to tylko snu. Ale prawa te odbite są 
jeszcze w koszmarnem lustrze odwrotności. 
„>en“ ma pięć obrazów o konstrukcji że- 
laznej. Natomiast obraz szósty i sińłmy o wa- 
dliwej konstrukcji. Dlatego też te dwa ostatnie 
obrazy mniekorzystn'e odbijają od całości. 
Przedewszystkiem naiwne w pomyśle. a mę- 
tne w formie. Wymagają rekonstrukcji. 


. 
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„Wieża Babel“ i „Sen“ — to utwory nowo- 
czesnego teatru. Przez odrzucenie banalnych 
schematów dotychczasowvch przez dwa bło- 
gosławione tchnienia (u Słonimskiego — Mi- 
ciński, u Kruszewskiej — Wyspiański), przez 
formę zewnętrzną, nerwową, poszarnaną, go- 
rącą. lub z drugiej strony patetyczną, wznio- 


słą, zimną — przez dzisiejsze odczucie 
skrótu scenicznego a wreszrie przez szczyto- 
wą scenę trzęsienia ziemi — Słonimski, 


a Kruszewska przez upiórny obraz piąty (biu- 
TO- gehenna cyfr) — jı stają się pri, te- 
rażniejszości w dramacie współczesnym 
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na ezęwieni€ ruchu budowlanego. 


(P). Jak „II. Kurjer Codzienny" donosi, mi- 
nisterstwo, skarbu nkcńczyło już prace nad 
projektem. rozporządzenia Prezydenta Rzeczy- 
pospolitej o wewnętrznej pożyczce budowla- 
nel. 

Emisj= ma nastapić w miesiącach zimowych. 
Pożyczka ta w ogólnej sumie 100 mil. zł, bę- 


wysokości 25 mil. zł oprocentowana będzie 7 
proc., z terminem amortyzacji 25 lat i prawem 
konwersji po 16 latach. Pożyczka ta ma być 
użyta wyłącznie na ożywienie ruchu budowla- 
nego. Emisja dalszych seryj zależy od powo- ; 
dzenia pierwszej serji. 

Obecnie sprawa ta znajduje się w stadjum, 


dzie wgruszczana zerjami, Pierwsza serja w 


W Szwajcari 


Berlin, 25 października. „Vossische Ztg.“ 
donosi: „Szwajcarska transza polskiej pożyczki 
stabilizacyjnej, wynosząca 6 miljonów dola- 
rów, doznała wieikiego powodzenia. Zapotrze- 


Delegecja sędziów i 


Warszawa, 20 października. Zarzad główny |! 
zrzeszenia sędziów i prokuratorów zwołał do 
Warszawy dwudniowy zjazd delegatów z całej 
Polski, (tłównym tematem zjazdu była sprawa 
niezawisłości sędziów w Po!śce. 

W wyniku ożywionej dyskusji utworzono 
delegację, która udała się wczoraj do ministra 
sprawiedliwości. Delopację przyjął min. Mey- 
szłowicz i wiceminister Car. 

Reprezentacja sądownictwa wypowiedziała 
swój pogląd na sprawę projektu rozporządze- 
nia Prczydenta Rzeczypospolitej o sądach po- 


Niemieckie 


przeciw płaceniu odszkodowań. 


Z Paryża doroszą: 

Ogłoszenie motywów, które skłoniły amery- 
kańskiego kontrolera finansów niemieckich, 
Parkera, do przedstawienia rządowi miemice- 
kiemu enerygicznego protestu przeciwko niepo” 
miernemu wzrastaniu wydatków w budżecie 
Rzeszy, wywołało w opinii francuskiej niepo- 
kój, tem więcej usprawiedliwiony, że wiado- 
mo tam 3 w Niemtzech oł dawna przygoto» 
wuja kampanją przeciwko planowi Dawesa, 
na której czele stanął kanclvrz Luther. 

Ponieważ w roku przyszlym wypadnie rzą- 
dowi niemieckiemu wypłacić pierwszą powAaż- 
ną ratę na rachunek p'anu Dawesa, mianow!- 
cie, dwa i pół miljarda marek złotych, przeto 
już dzisiaj Niemcy wstawiają do budżetu swe- 
go tak nieprawdopodobne pozycje, że groża 
zachwianiem wszelkiej równowagi budżetowej 
i łam samem sparaliżowaniem planu odszko- 
dowań. Akcja ta stała się ostatniemi czasy tak 
wyraźną, że przeraziła amerykańskiego kon- 
trolera finansowego. 

Nie mówiąc o zadłużeniu wobec Ameryki, 
gdzie Niemcy zaciągneły kredyty sięgające su- 
my trzech miljardów dolarów, do budżetu swe- 


Telegram 


Groźna sytuacja w przemyśle 
górniczym. 


Dąbrowa Górnicza, 25 października (PAT. 
W ub. sobote miały miejsce rokowania pomię- 
dzy radą zjazdu przeniysłowców górniczych 
a delegatami centralnego związku gdrników o 
podwyższenie płac. Pertraktacje nie doprowa- 
dziły do skutku, gdyż przemysłowcy uzależni- 
li podwyżkę płac od podniesienia cen wegla. 
Delegacja, robotników oświadczyła, że za na: 
stępstwa dalszej zwłoki zrzuca z siebie od- 
powiedzialność. 


sowtely przeciw autokekalji 
cerkwi prawosławicj W DOISCE. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 25 października. Ze strony s0- 
wiełów zanaczyła się próba zamachu na au- 
tokeialja kościoła prawosławnego w Polsce. 
Mianowicie zwierzchnik cerkwi prawosławnej 
w Polsce, metropolita Dionizy, otrzymał list od 
tymczasowego zwierzchnika cerkwi prawosła- 
wnej w Rosji, metropolity Sergjusza, zawiada- 
miający, że wśród prac, załatwionych w ma- 
ju br. na tymczasowym synodzie patrjarchal- 
nym w Moskwie, znajduje się zaaadnienie cer- 
kwi prawosławnej w Polsce i jej stosunek do 
cerkwi macierzystej, czyli rosyjskiej, Awierzch- 
nik cerkwa rosyjskiej prosi o wyjaśnienie, ma 
jakiej zasadzie cerkiew prawosławna w Pol- 
sce uważana jest za anłokefaliczną, czy islnie- 
je błogosławieństwo legalnej głowy cerkwi pra- 
wosławnej, na jakiej pedstawie kanoniczneł 
ogłcszeno anutcketalję cerkwi w Polsce i czy 
nie należałoby podporządkować cerkwi pol- 
skiej macierzystej cerkwi rosyjskiej. 

List pisany jest pisownia sowiecką i adre- 
sowany „do metropolity Warszawskiego i ca- 


na! s 


łej Be. 


i pokryto dziesięciokrotnie 


transzę pożyczki polskiei. 


(Telegram własny „N. Reformy"). 


zapewnienie satównietwu pełnej niezawisłości 


prokuratorów u mn. Meysztowicza. 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


decyzji najwyższych czynników państwowych, | 


bowania zgłoszono w takiej ilości, iż subskryp- 
cja musiała być natychmiast zamknięta i tylko 
10-ta część subskrybowanej sumy mogła być 
przydzielona, 


wszechnych i domagała się zapewnienia sa- 
downictwu w myśl art. 2 konstytucji pełnej 
niezawisłości, przewidzianej wprawdzie w za- 
Sadzie, ale niedość jasno sformułowanej w pro- 
jekcie. Pozatem przedstawiciele sądownictwa 
poruszyli sprawy ustalenia stosunku minisier- 
stwa jako organu rządowego do sądownictwa, 
zwłaszcza przy nominacjach, dalej przestrzec. 
gania kwaliiikacyj na urzędy sędziowskie na- 
wet w tak zwanym okresie organizacyjnym, 
ustalenia okręgów sądowych itp. szczególów 
redakcji ustawy o sądownictwie. 


machinacje 


gu wsławiły Niemcy obecnie fantastyczne po- 
zycje, zmierzające do powiększenia wydaików 
o przeszło dwa miijardy marek złotych. 

Większość wydatków tych niczem nie da się 
nsprawiedliwić. 

Niemcy pragną jeszcze zrewalaryzować ową 
zawrotną liczbę znaków obiegowych, które wy- 
puściły w epoce inflacji. 

Z pośród pism frane. lewicowa „Oeuvre* 
daje wyraz zdumieniu, że utrzymanie półmi- 
ljonowej armji w 1912 r. kosztowało Niemcy 
osiemdziesiąt ośm miljonów marek złotych, , 
gdy obecnie stutysieczna armja pochłania sio 
sześć miljonów. Utrzymanie fortec kosztowało 
w 1913 r szesnaście miljonów marek złotych, 
gdy tymczasem zbnrzone wskutek traktatu 
wersalskiego fortece kosztują jeszcze Niemców 
w roku bieżącym blisko podwójną sumę. 

„Jownnał des Debats“ zwraca uwagę, że 0- 
stątnio* wydamy wielki atlas geograficzny nie- 
miecki przez Westermana w Brunświku tak 
jest opracowany, iż Alzacja, Lotaryngja i Po- 
znańskie wciąż figurnją tam jako należące 
do Niemiec. „Journal des Debats“ nazywa at- 
las ten czarną księgą rewanżu. 


ug | Ekshumacja zwłok brata regenta Węgier 


w Raćomsku. 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 25 paźdzernika, W pnzyszły wtło- 
rek przybędzie do Radomska brat regenta Wę- 
gier, admirał Horthy celem zabrania zwłok 
trzeciego brata, kłóry zginął w czasie wojny i 
został pochowany na cmentarzu w Radomsku. 
Oddanie zwłok odbędzie się przy zachowaniu 
właściwego ceremonjału. Zwłokom oddane zo- 
staną honory wojskowe, 

———(]— 


Sprawa wznowienia rokowań 
polsko-niemieckich. 
(Telegram własny „N. Reformy"). 


Berlin, 24 października. (hl) Dzisiejsza 
„Vossische Zeitung“ donosi, że w łonie gabi- 
netu Rzeszy niemieckiej pannją rozbieżności 
na temat odpowiedzi na propozycje Polski w 
sprawie zawarcia traktatu handlowego. 

Jak twierdzi „Vossische Zeitung", sprawa 
ustalenia kontyngentu węglowego nie natrafi 
na większe trudności, jednakowoż, co się ty- 
czy wwozu produktów agrarnych, a specjal- 
nie miesa wieprzowego, napotka na silny opór 
ministra rolnictwa, p. Schielego, który repre- 
zentuje interesy wielkich obszarników wscho- 
dnio-pruskich Podczas, gdy w roku ubie- 
głym godzono się na wwóz z Polski do Nie- 
miec przeciętnie tysiąc bitych świń tygodnio- 
wo, tj. około 50 tys. rocznie, oraz na nieogra- 
niczony wwóz wędlin, obecnie min. Schiele 
usiłuje to stanowisko zmienić na niekorzyść 
Polski. 

Jak twierdzi „Voss. Złg ", pokonanie oporu 
nacjonalistycznych ministrów, będzie bardzo 
trudne, jakkolwiek minister spraw zagranicz- 
nych Stresemann oraz minister gospodarstwa 
społecznego p. Curtius, obaj członkowie nie- 
mieckiej partji ludowej, są zwolennikami za: 


FORMA 


a wewnętrzna madhiy publiczne W Bukareszde 


pipsauddzepeme wojskiem. 


Represje rzadu wobec opozycji. 
i (Telegram własny „N. Reformy"). 


Bukareszt, 25 października. Celem zapobie- 
żenia ekscesom ze strozy upozycji rząd pole- 


| cił obsadzić gmachy publiczne wojskiem. — 


Przywódeom opozycji zagrożono, że w razie 
gdyby podjęli akcję na rzecz księcia Karola, 
zostaną natychmiast aresztowani a w całym 
krajn zawieszony zostanie stan oblężenia. 

Tego rodzaju zarządzenia zostały już uchwa- 
lore przez radę ministrów. W Bukareszcie pa- 
nuje dzisiaj zupełny spokój. : 

Aresztowanego wczoraj szefa sekcji Michaj- 
la, męża zaufania księcia Karola, przewiezio- 
no do więzienia. Bawił on niedawno w Paryżu 
gdzie z ramienia partji opozycyjnej prowadził 
rokowania z księciem Karolem. 


Aresztowanie kurjera 
ks. Karola rumuńskiego. 


(Telegram iskrowy „N. Reformy"). 


Bukareszt, 25 października. Na granicy ru- 
muńsko-węgierskicj aresztowany został w dro 
dze do Bukaresztu b, sekretarz stanu w ga- 
binecie Averescu, Manailescu i przewieziony 
do Bukaresztu. Miał on przewozić potajemnie 
listy b. nastęncy tronu Karola. Skonfiskowa- 
no przy nim 4 listy. 


warcia traktatu handlowego z Po:ską. P. Sire- 
semarn poszedł nawet. tak daleko, iż w swo- 
jem przemówieniu w Lignicy powiedział, że 
sprawa traklatu handlowego nie jest ani kwe- 
stją sympatji lub antypałji, „lecz sprawą go- 
spodarczą. Ludzie zbliżeni do rządu, powinni 
zrozumieć ten argument, który najsilniej prze» 
mawia za zawarciem traktatu handlowego z 
Polską. Faktem jest, iż osiągnięte porczumie- 
nie w kwestji osiedlania wtedy wejdzie w ży- 
cie, kiedy cały traktat handlowy zostanie pod- 
pisany. 


Likwidacja strajku w Niemczech. 


Berlin, 25 paździermka (PAT). Wczoraj ra- 
no we wszystkich kopalniach zagłębia środ: 
kcwych Niemiec podjęto pracę. Między przed- 
stawicielami robotników a właścicielami ko- 
palni toczą sią jeszcze dalsze rokowania. Do- 
tyczą one jednak tylko drobnych szczegółów 
wprowadzenia w życie orzeczenia rozjemczego. 

Afh 


Angielska baza fietowa 
w Singapore. 


(Telegram iskrowy „N. Reformy"). 


Londyn, 25 października. Jak donoszą dzien- 
niki, angielska admiralicja wezwała 5 wiel- 
kich firm anmelskich do zlożenia ofert na bu- 
dowę bazy flotowej w Singapore. Koszly bu- 
dowy wyniosą około 5 miljonów f. szt. 


0— 


W Tokio nie chcą Rakowskiego. 


(Telegram wlasny „N. Reformy“). 


Tokio, 25 października, Były ambasador 
sowieciki w Paryżu, Rakowski, który rzekomo 
ma być mianowany posłm sowieckim w To- 
kio, nie jest mile widziany przez rząd japoń- 
ski. 

W Toikọ panuje przekonanie, że w razie 
gdyby Rosja rzeczywiście wysłała Rakowskie- 
go na placówkę tokijską, rząd iapoński nie 
udzieli mn swego agrement. 

— — 


Kapitulacja sułłana w Somali. 
(Telegram tskrowy „N. Reformy"). 


Londyn, 25 października. Wedle doniesień 
angielskich, sułtan włoskicgo obszaru Somali, 
Osman Mahmud, wraz z licznymi swymi zwo- 
lennikami poddał się władzom włoskim. Gu- 
bernator Somali polecił internować sułtana na 
kanonierce. 


Turcja wprowadza aliabel łaciński. 


(Telegram własny „N. Reformy“). 


Konstantynopol. 25 paździennika. Ichmed 
pasza oświadczył na kongresie partji kema- 
listycznej, eż rząd zajmie się kwestją zastą- 
pienia pisma arabskiego przez pismo ła- 
cińskie. 


CAN 


Międzynarod. kwestje finansowe 
Pisma angielskie doniosły w tych dniach o 
mianowaniu przez „Bank of England“ dorad- 
cy finansowego, wybranego z pośród najbar- 
dziej znanych bankowych fachowców amery- 
kańskich. Nadto ogłoszono, że obok amerykań- 
skiego eksperta, powołani będą jeszcze dwaj: 
francuski i niemiecki. Co więcej, za przykła- 
dem Bank of England pójść mają niebawem: 
Banque de France oraz Reichsbank. Bank Sta- 
nów Zjednoczonych Federal Reserve Bank już 
ze swojej strony powołał eksperta z pośród 
fuukcjonurjuszów Bank ol England, 


(Telegram wlasny „N. Reformy“). 


Bukareszt, 25 października. W następstwie 
aresztowania kurjera ks. Karola, odbyło się 
nadzwyczajne posiedzenie rady miuistrów, 
podczas którego Bratiann zapoznał rząd z tre- 
ścią skonfiskowanycn listów. 


Wieczorem wydano następujący komunikat; 


Ogłoszone w prasie zagranicznej wiadomości 
o wzmożeniu w Rumunji ruchu, zmierzającego 
do przywrócenia praw do tronu ks. Karolowi, 
są całkowicie fałszywe. Pogłoski o tem powsta- 
ły w związku z zaproszeniami, Jakie b. na- 
stępca tronu, ks. Karol, usiłował skierować do 
przywódców rozmaitych stronnictw, włącza. 
jac w to i prezesa rady ministrów, celem skło. 
nienia narodu rumuńskiego da wypowiedzenia 
się za powołaniem jego na tron. Zważywszy, 
iż podobna akcja Jest bezpośrednim zamachem 
przeciwko przepisom konstytnceyjzym i bez- 
pieczeństwa państwa, agent, który zajmował 
się doręczamiem listótv b. ks. Karola, Mann'es. 
cu, zostal aresztowany i oddany pod sąd. liząd 
jest stanowczo zdecydowany zapewnić prawny 
porządek w państwie i wyda niezbedne za. 
rządzenia dla uniemożliwienia wszelkiego To 
dzaju podobnych usiłowań. 


z CCC 
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Fakty te wskazują niewątpliwie na dążenie 
do siederowania się banków Stanów Zjedno- 
czonych, Anglji, Francji i Niemiec, a w każ- 
dym razie na nie ulegający wątpliwości za- 
miar stałej współpracy. 

Wielkie kredyty, przyznawane przez finan- 

sistów amerykańskich rozmaitym krajom, prze. 
ważnie europejskim, wysfwają dwa problema- 
ty: wypełnienia zobowiązań, zaciągniętych 
przez te kraje, kształtowanie się wzajemnych 
stosunków ekonomicznych przez przekazywa- 
nie sobie mnóstwa interesów i kwot amorty- 
zacyjnych. Zagadnienia wypełniania zaciąg- 
niętych zobowiązań, wzajemnego przekazy- 
wania interesów oraz płacenia długów repera- 
cyjnych przez Niemcy a także spłacania rocz- 
nych rat z tytułu wzajemnych należności by- 
łych aljantów: Angli. Francji, Włoch i dro- 
bniejszych państw — sprawiają, że Stany Zje- 
dnoczone zniewolone są do popierania polity- 
ki udzielania pożyczek zagranicy celem naj- 
sprawniejszego rozwiązania wszystkich tych 
problematów, które w pierwszym rzędzie ich 
właśnie dotyczą. 
* Dokonane w Stanach Zjednoczonych obni: 
żenie stopy dyskonta z 4 na 3 i pół proc. wy» 
mowniej jeszcze potwierdza tendencję tych, 
którzy stoją na czele zarządzania finansanu 
Stanów, do. kontynuowania polityki udziela- 
nia w szerokim zakresie pożyczek zagranicy. 
Stąd też powstała inicjatywa, która wyszła 
od Stanów Zjednoczonych sfederowania dzia- 
lalności banków poszczególnych państw dro- 
gą powoływania do współpracy zagranicznych 
ekspertów w roli doradców. Ta międzynaro- 
dowa współpraca finansowa i specjalnie ban- 
kowa może okazać się bardzo doniosłą w swo- 
ich skutkach i dlatego zrozumiałe budzi zain- 
teresowanie. c. 


Dział siełdowy, 


Kraków, 25 października, 
AKCJE SŁABIEJ, DOLAR BEZ ZMIANY, 


Dziś w obrotach prywatnych do chwili roz- 
poczęcia oficjalnego zebrania panowała na 
rynku efektów tendencja słabsza przy silniej- 
szem zaoliarowaniu. Obroty stosunkowo nie- 
wielkie, jedynie dia Górki zainteresowanie sil- 
niejsze, przy braku towaru. Kursa kształto- 
wały się następująco: Zieleniewski 22 3/4—. 
23, Górka 70—73, Tohan 15—i51/2, Jaworz- 
no 28.25—28.60, Cegielski 53—54, Pharma 
1.35—1.45, Azot 1.75, Elektrownia 52—53 1/2. 

Na rynku walut tendencja utrzymana, po- 
daż dostateczna, przy słabem zainteresowaniu 
i małych obrotach. W Krakowie dolar 8.89— 
8.89 1/2, czeki bank 8.91—8.92, w Warsza- 
wie 8.88 1/2—8.89, czeki 8.90—8.90 9/10, we 
Lwowie got. 8.88 3/4-—8.89 1/4, czeki 8.91— 
8.92, w Katowicach got. 8.83 1/2—8.89 1/2, cze- 


ki 8.91—8.92. 
—— 


Giełda szwa'carsa. 


Wiedeń, 25 październiką. Giełda dzisiejsza 
pod wpływem wiadomości z Berlina o silnej 
baissie minęła pod znakiem obniżenia się kur- 
su większości papierów Pod konice zebrania 
tendencja poprawiła się. Siersza 5.6, Portland 
58, Karpaty 29, Galicja 92, Schodńiica 12, Na- 
fta 10.01, Alpiny 47,75, Galicyjski Bank Hi- 
potoczny 0.9, anto 8,1, Zieleniewski 17.8, 


AM. 


Gićłda wiedeństa. 


Zurych, 25 pażdziernika. (PAT) Paryż 
25.25 1/4, Nowy Jonk 5.18.40, Belgja 72.17, 
Włochy 28.34, Fiszpania 8901, Holandja 
208.70, Berlin 1238.80. Wiedeń 73.20, Sztok- 
holm 139.70, Oslo 136.60, Kopenhaga 138-95, 
Sofja 3.74.5, Praga 1536.5, Warszawa 58 12%, 
Budapeszt 90.65. Białogród 9.13, Ateny 6.92, 
Konslanynepol 2.73%, Bukareszt 3.22, Hel- 
singlors 18.07, Buenos Aires 221.75. ` 


Kisńyp z Eewanjun. 


_„ (Korespondencja „N. Rełormy".) 


Tammów, 23 października. 


cz tarnow. Oddziału Związku Naprawy Rzecz- 
pospolitej. — Pogrzeb ks. Duikiewicza, — Wen- 
ła na powodzian). 


„Pod przewodnictwem prof, Szeiblera odbyło 
się dzisiaj posiedzenie Związku Naprawy Rze- 
czynpospolitej, Referat o sytuacji politycznej 
wygłosił prof. Kargol, łącząc z nim kwestie sto- 
sunku Związku do Partji Pracy. Referat wywo- 
lał dłuższą dyskusję, w której zabierali głos pp. 
van Marke, prof. Wojciechowski, Boruch, Mu- 
niak, Kwiatkowski, Tatarczuch, Jaśkiewicz, 
TFreindl i referent. W związku z posiedzeniem 
omówiono wiele spraw natury organizacyjnej. 
W stosunku do Partji Pracy, którą na gruncie 
tarnowskim założył członek Związku p. van 
Marke, uchwalono wybrać komisję, złożoną z 
członków obm organizacyj, celem ustalenia zgo- 
dnej linji pomiędzy obu towarzystwami. Miedzy 
sprawami, obchodzącemi Związek Naprawy w 
Tarnow.e, zaaprobowano ściślejszą łączność z 
organizacją lwowską, oraz założenie czytelni. 

„Wczoraj odbył się pogrzeb ks. prałata Sta- 
nisława Dutkiewicza, którego zwłoki byty zło 
żone w katedrze. Eksportacji dokonał ks. bi- 
skup wałęga w otoczeniu bardzo licznego kle- 
ru i publiczności. Zmarłego mieśli na miejsce 
wiecznego spoczynku członkowie stowarzysze- 
mia „Praca”, której zmarły był szczególnym 0- 
rędowmikiem. | 

Staraniem Miejskiego Komitetu niesienia po- 
mocy dla powodzian odbyła się dzisiaj w sali 

„Sbkoła I“ ioterja fantowa. Lolerja miała po- 
wodzenie ze względu na doborbwe fanty. W 
czasie loterji fungował bufet, a muzyka 16 pp. 
przygrywała, 

p” (Jae 


„. 7 Gorlice, 23 października. 


(Projekt kolei Moszczenica - Gorlice - Wyso- 
wa - Krynica, — Święto przysposobienia woj- 
skowego). 

W dniu 7 bm. odbyło się w sali Rady miej- 
skiej w Gorlicach posiedzenie obszerniejszego 
komitetu budowy tej kolei pod  przewodnic- 
twem b. premjers, dra Aleksandra hr. Skrzyń- 
skiego. Komitet przyjął do zatwierdzającej wia- 
domości wypracowamy przez firme „Trud“ 
Biuro inżynierskie w Warszawie, projekt przed- 
wstępny powyższej kolei wraz z kosztorysem I 
obliezeniem rentowności. Całość przedstawia 
się korzystnie, jednakże budowa byłaby podzie- 
lona na odcinki i wykonaną etapami. Odcinek 
Gorlice— Wysowa przy kosztach budowy około 
10,000. 000 zł. wykazuje pełną rentowność i na- 
daje się już obecnie do wykonania. Dalszy od- 
cmek Wysowa—krymica byłby wykonany w 
drugim okresie po wybudowaniu odemka 
pierwszego. p 

Dla zrealizowamia projektu wybrano na wspo 
mnianem posiedzeniu Komitet ściślejszy, który 
ma się zająć zorganizowaniem spółki akcyn- 
mej dia budowy tej kolei i opracowaniem sta- 
tutu takiej spółki. Do komitetu ściślejszego z 
prawem kooptacji wchodzi- po jednym przed- 
stawiciełu: a) gmmy miasta Gorlic, b) powiatu 
gorliekiego, c) Zakładu Zdrojowo-Kąpielowego 
„Wysowa“, wreszcie d) Związku Uzdrowisk 
Polskich w Warszawie. 

Jest nadzieja, że po uzyskaniu pożyczki ame- 
rykańskiej znajdą się wkrótee fundusze bądź 
krajowe, hądź zagraniczne na budowę tej koles, 
tak potrzebnej dla rozwoju naszych zdrołowisk 
Krynicy I Wysowej, a przytem zbliżającej środ- 
kowe Karpaty do stolicy państwa i reszty ziem 
polskich. 

W tych dniach odbyło się doroczne świeta 
przysposobienia wojskowego w Gorlicach, w 
którem wzięli udział przedstawiciele władz 
miejscowych i okolicznych oddziałów oraz róż- 
nych sfer społeczeństwa. Po uroczystem nabo- 
żeństwie ©lhyły sję zawody w strzelaniu | 
aporcie, w którym wzięło udział przeszło 600 
uczestników. 


=—(()— 


Bandyci usiłowali obrabować pociąg. 


(Telefonem od naszego korespemdenta). 
Przemyśi, 24 paźdizernika. 
Ubieglej nocy około godz. 11 stał na dworcu 
przemyskim Pociąg towarowy, który miał 
odejść w Kierunku Lwowa. Do jednego 
z otwartych wagonów dostali się dwaj zło- 
dzieje, którzy ukryli się tam aż do odejścia 
pociągu. Na przestrzeni pomiędzy Przemy- 
ślem a Medyką udało się bandytom zerwać 
plombę z jednego z wagonów, zawierającego 
worki z mąką. Po otwarciu wagonu: poczęli 
bandyci wyrzucać worki na tor, zostali jednak 
spłoszeni przez konwojenia pociągu, post. 
P. P. Golańskiego I wyskoczywszy z będące- 
go w pełnym biegu pociągu, znikli w ciemno- 
ściach. Posterunkowy oddał za nimi cztery 
strzały, które jednak chybiły. Policja przemy- 
ka prowadzi w tei sprawie dochodzenia. 


Wybory do Rady miejskiej 
w Nowym Sczczuu. 
, (Korespondencja „N. Reformy.) 


Nowy Sącz, 24 października, 


Wyhory do Rady miejskiej z Koła HI odby- 
ły się w stanie wielkiego napięcia. Szykowały 
£ię do walki o zdobycie mandatów dwa siine 

omitety, mianowicie: Zjednoczony Komitet 
wyhorczy, czyli sfery magistrdckie, oraz ko- 
mutet P, P. S. i Związków zawodowych. Dwa 


ON Ss 


NOWA REFORMA 


Doniosłe zmiany w 


ustawie wojskowej. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 25 października. W opracowa- |się często na stanie materjalnym osób zainte- 
nej obecnej noweli do ustawy wojskowej będą |resowanych, które obrawszy sobie pewien kie- 
wprowadzone dniosłe zmiany. Przewiduje się  runek w życiu zmuszone są do uczynienia 
między innemi skrócenie terminu udzielania | przerwy w pracy nad przyszłym zawodem. 
odroczeń. Zamiast do 26 lat dla akademików | Natomiast maturzyści, o ile idą do wojska je- 
odroczenie będzie mogło być udzielone wy-iszcze przed wstąpieniem na uniwersytet, ma- 


łącznie do 23 lat. 


ło na tem tracą. Jednocześnie z wprowadze- 


Władze przeprowadzając zmianę powyższą | niem noweli projektuje się skrócenie czasu 
mają nasiępujący cel na oku” wcielenie do |służby do 12 miesięcy, oczywiście tylko dla 
szeregów absolwentów szkół wyższych odbija | tego rodzaju poborowych 


e a] 


inne ugrupowamia. które wystąpiły z listą wla- 
smą przy wyborach z Koła IV w dniu 16 b. m. 
dotkimięte fatalnym dla nich wynikiem głoso- 
wania „obecnie usunęły się od udziału w wy- 
haąrach. 4 

Już w przeddzień wyborów komitet P. P S. 
wystąpił do wyborców z HI Koła z odezwą, 
w której, piętnując rzekome szykamy i trudno- 
ści, na jakie wyborcy* z pod znaku P. P. 8 
narażeni hyli przy wyborach z Koła IV, pro- 
testuje przeciw tego rodzaju postępowaniu; za- 
powiadając równocześnie bezwzględną walkę 
o zdobycie samorządu. 

Komitet ziednoczony z drom Sichrawą na 
czele, w odpowiedzi na to wystąpił z własną 
odezwą, wyświetlając okres przedwyborczy, 
w czasie którego komitet proponował P. P. S. 
pewną ilość mandatów, jednakże komitet 
P. P. S. za namową „polityków pozamiejsco- 
wych“, wolał próbować szczęścia na własną 
rękę i tylko temu stanowisku zawdzięczają 
socjaliści swoją porażkę. Wkońcu dr Sichra- 
wa apeluje do wyborców, abv szli solidarnie 
do urny i głosowali na listę magistracką. 

To też już od wczesnego rana widać było 
ożywiony ruch na ulicach i w lokalach wy- 
borczych. Uprawnionych do głosowania było 
3.697, Na listę Zjednoczonego Komitetu odda- 
na głosów 1.774, zaś na P. P. S. 939, razem 
2.718 głosów. Zwyciężyła zatem lista magi- 
stracka. Jak wynika z dotychczasowych wy- 
borów, z mapoważniejszych pod względem ilo- 
ści, oddanych głosów Kół wyborczych, socja- 
liści, pomimo, że reprezentują około 28 proc 
mieszkańców miasta, nie zdobyli ani jednego 
mandatu. 

Wybrani zosłali radnymi: Brudziana An- 
toni, Jankiewicz Aleksander, Michalik Feliks, 
Fiałkowski Józef, Sikora. Mateusz, Fróhlich 
Ernest, Uhlowa Wilma, Czerny Antoni, Karcz 
Wojciech, Żaroffe Walerjan, Englander Izak, 


Klapholz Bljasz, zaś zastępcami: Rechowicz, 


Jan, Homecki Józef, Armatys Władysław, Eo- 
siowski Jam, Bernacki Jan i Framkel Adolf. 
SZĄ Z 


Wynik wuborw 
w Tomaszowie Mazowieckim. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 25 października. Wyniki wybo- 
rów samorządowych w Tomaszowie Mazowiec- 
kim przedstawiają się następująco: 

Zdobył mandatów: Bund 1, socjaliści nie- 
mieccy 2, gmina ewangielicka 1, N. P. R. le- 
wica 2, inwalidzi 1. chrz. komitet gosp. 1, 
Z L.N. 1, N. P. R. prawica 3, właściciele 
nieruchomości 1, PPS. 7, sjoniści 6, żydowski 
blok gospodarczy 2, żydzi kamienicznicy 1. 


W OSTROGU WOŁYŃSKIM. 


Łuck, 25 października (PAT). Dnia 23 bm. 
na pograniczu w Ostrogu wołyńskim odbyły 
się ponowne wybory do rady miejskiej z na- 
stępującymi wynikami: Ukraińcy zdobyli 4 
mandaty, Rosjanie 1 mandat, Polacy 4, bez- 
partyjni Żydzi 12, bundowcy 4. W porówna- 
niu z poprzednimi wyborami Rosjanie stracili 
1 mandał na rzecz Żydów. Pozatem skład ra- 
dy Dozostał niezmieniony. 


KRONIKA. 


Kraków, 25 października. 


Z Towarzystwa miłośników 
historji i zabytków Krakowa. 


Na ostatniem posiedzeniu wydziału Tow. mi- 
łośników historji zabytków Krakowa, prezes 
Muczkowski przedstawił nowy tom 2l-szy 
Rocznika Krakowskiego, wskazując na jego 
treść i wartośąi wydawnicze, 

Następnie rozpoczęła się dyskusja w spra- 
wie udziału konserwatorów krakowskich w 
I zjeździe polskich konserwatorów w Warsza- 
wie. W zjeździe tym weźmie udział z Krako- 
wa kilku konserwatorów, którzy wygłoszą re- 
feraty. s 

W sprawie przewodników po Krakowie przy- 
jęto do wiadomości, że Polski Związek Tu- 
rystyczny urządzi wkrólce wzorowy kurs dla 
przewodników po zabytkach Krakowa, na któ- 


'rym prelegentami będą czołnkowie Tow. mi- 


łośników Krakowa. W ten sposób wypełnić 
hędzie można brak kwalifikowanych przewo- 
dników. 

Z kolei poruszono sprawę nowego wydania 
Rocznika Krakowskiego, obecnie całkiem 
wyczerpanego. Rocznik ten, uzupełniony no- 
wemi badaniami. będzie wydany pod redakcją 
dyr Chmiela. Uznano też za konieczne nowe 
wydanie dzieła. przeznaczonego dla zagram- 
cy, p. t* „Krakau“. 

Dr Lepszy przedsławił projekt wystawy za 
bytków sztuki kościelnej, klóra będzie urządza- 
na w salach Wawelu w miiesiącach letnich 


roku przyszłego. Równocześnie z tą wystawą 
odbędzie się pierwszy kongres polskich histo- 
ryków sztuki, 

Zarząd przyjął z zadowoleniem do wiado- 
mości projekt gminy izraelickiej urządzenia 


"przez nią muzeum starożytności żydowskich. 


Dr. Bąkowski zwrócił uwagę, że w ostat- 
nich czasach Barbakan, podczas urządzania w 
nim rozmaitych uroczystości, doznawał licz- 
nych uszkodzeń wskutek wbijania w mury ha- 
ków i gwoździ, Należy unikać używania Bar- 
bakanu na tego „rodzaju obchody, a w razie 
konieczności używać go tylko jako bramy 
(riumfalnej, bez żadnych przygodnych ozdób. 
W odpowiedzi prez. Rolle oświadczył, że gmi- 
na nosi się z zamiarem gruntownego odnowie- 
nia Barbakanu oraz innych zabytków mia- 
sta, co jest zależne od uzyskania kredytów. 

Na zakończenie uchwalono skorzystać z za» 
proszenia. praskiego Tow. miłośników zabyt- 
ków i urządzić na wiosnę wycieczkę do Pragi. 


Gen. Crozier w Krakowie. 


Amerykański gen. Crozier wybitny działacz 
na polu zastosowania naukowej organizacji 
pracy, przybył do Krakowa. Na dworcu powi. 
tali gościa przedstawiciele władz cywilnych i 
wojskowych, Alkademji Górniczej 1 Związku 
Turysycznego. 

Dziś gen. Crozier w towarzystwie starosty 
Tchorznickiego, b. rektora Krauzego. dra Mo- 
relowskiego i dow. okr. gen. Wróblewskiego 
zwiedził zabytki Krakowa, między innemi ko- 
ściół N. Panny Marji, Bibljotekę Jag. i Wawel. 


jO godz. 12.30 odjechał z Wawelu na Kopiec 


Kościuszki. O godz. 2 popoł. pojdemowany był 
śniadaniem w salonach gen. Wróblewskiego. 
Koło godz. 3 gen. Crozier wyjechał do Wie- 
liczki, celem zwiedzenia salin. O godz. 8-me) 
wieczorem będzie na obiedze wydanym przez 
woj. Darowskiego. 

Nazwisko gen. Croziera w Ameryce łączy się 
ściśle z wprowadzeniem przez niego naukowej 
organizacji do administracji wojskowej, mia- 
nówicie "przez zastosowańie idei Taylora do 
amerykańskiego przemysłu wojennego. Osiągnął 
om na tem potu tak doskonałe wyniki, że jego 
zasługą było usprawnienie armji amerykań- 
skiej i przez ta przyczynienie się du zwycię- 
stwa koalicji. 

Jako wielki przyjaciel Polski, gen. Grozier, 
biorąc we wrześniu z. r. udział w międzyna- 
rodowym kongresie naukowej organizacji w 
Rzymie, okazał wiele serdeczności dla delega- 
cji polskiej i na jej zaproszenie, bez wahania 
zdecydował się odwiedzić Polskę, aby zaznajo- 
mić się z naszemi postępami na polu nauko- 
waj arzamizacji i nawiązać z nami bliższy kon- 
takt. Należy przypomnieć, że gen. Crozier prze- 
mawiając do delegacji polskiej na rzymskim 
kongresie „oświadczył między imnemi: 

„Najwcześniejszem wspomnieniem mojej 
młodości jest wspaniały pomnik Kościuszki, 
stojący przed szkolą wojskową w West Pont, 
którą ukończyłem. Pomnik ów wpojł we mnie 
miłość dla wielkiego bohatera oraz poczucie 
wdzięczności dla narodu polskiego. To też, 
aczkolwiek miło mi jest słyszeć z ust profesora 
Adamieckiego, że my Amerykanie, przydalis- 
my się Polsce, jednak nie widzę w tem żadnej 
zasługi. Jest to tyłko częściowe spłacenie dłu- 
gu wdzięczności przez naród amerykański wo- 
bec ojczyzny Kościuszki i Pułaskiego, bojowni- 
ków o wolność ludu amerykańskiego”. 


Pogrzeb ' 
$. p. Gustawa Daniłowskiego. 


W dniu wczorajszym o godz, 1.30 popolu- 
dniu z kościoła garnizonowego przy ulicy Dłu- 
piej ódbył się pogrzeb $. p. pisarza Gustawa 
Damiłowskiego. W pogrzebie wzięli udział mi- 
misbrowie Dobrucki, Moraczewski i Staniewicz, 
przedstawiciele miasta z prezesem Rady miej- 
skiej posłem Jaworowskim na czele, licznie re- 
prezentowama generalicja z gen. Sosnkowskim, 
Dreszerem i dowódcą okręgu korpusu Wrób- 
lewskim. delegacje oficerskie garnizonu war- 
szawskiego, delegacje organizacyj robotni- 
czych PPS ze sztandarami i orkiestrą, przed- 
stawiciele literatury, członkowie Związku le- 
glonistów, szereg orgamizacy; społecznych, 
wreszcie tłum publiczności. Wśród złożonych 
na grobie licznych wieńców wracał uwagę 
wieniec od p. prezydentowej Mościckiej i mar- 
szałka Piłsudskiego. Nad mogiłą na cimentarzu 
Powązkowskim przemawiali minister Dobruc- 
ki, Wacław Sieroszewski w imieniu przyjaciół 
zmarłego, prezes Rady miejskiej pos. Jawo- 
rowski w imieniu ludności miasta Warszawy 
W mieniu Polskiej Parii Socjalistycznej za- 
brał głos Medard Downarowicz, w imieniu Zw. 
Legjonistów przemawiał Adam Skwarczyński, 
w imieniu Związku Strzeleckiego żegnał zmar- 
łego Tytus Czaki, wreszcie mieniem mas 
chłopskich żegnał zmarłego poseł Samojca, od- 
dając hołd pamięci zmarłego. Po tych przemó- 
wieniach prowadzący pogrzeb ks. Kalinowski 
odprawił ostatnie modły. 


——()— 


Tel. 3492.  GRODZKA 42. Tel. 3492. 


ZAWIADOMIENIE. 


Z dniem 1 października b. r. otwarcie sezonu je 
siennego; występy pierwszorzędnych, zagranicznych. 
atrakeyj tanecznych. 

W soboty, niedziele | święta five n'clock przy wy- 
stepie całego zespołn tanecznego. Pierwszorzędny za- 
spół jazzbandowy. — Początek o godz. 9.344! wieczorem, 

ZARZĄD. 


List Marsz. Piłsudskiego 
do wdowypoś.p.G.Daniłowskim 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 25 października. Wdowa po śp. 
Gustawie Daniłowskim otrzymała następujący 
list: 

„Szanowna Pani! Do głębi wzruszony zgo- 
nem śp. Gustawa Daniłowskiego pragnę wyra- 
zić Pani cały żal mój i współczucie. Odcho- 
dzi od nas bojownik wolności niestrudzony. 
pisarz czujący sercem i krwią. żołnierz sprawy 
ojczystej, człowiek czystości charakteru nie- 
skalanej. Ból tej ciężkiej straty, który Panią ` 
dotyka, niech umniejszy żałoba. okrywająca 
myślącą część społeczeństwa i dawnych towa- 
rzysów broni. Józef Piłsudski". 


Wyniki akcji pomocy 
na rzecz powodzian. 


Z Warszawy łelefonują nam: 

Komitet społeczny pomocy ofiarom powodzi 
w Małopolsce Wschodniej zakupił ostatnio 150 
wagonów ziemniaków, które wysłał mieszkan* 
com miejscowości nawiedzonych powodzią. — 
Ogólna suma ofiar zebranych w Warszawie w 
gotówce wynosi około jednego miliona złotych. 
Ponadto komitet zbiera w wielkiej ilości mate- 
rjały odzieżowe, 


Okradii go w obecności 
Prezydenta Rzeczypospoliiej. 


Z Warszawy telefonują nam: 

Jak wiadomo, w uroczystości otwarcia roku 
akademickiego w uniwersytecie warszawskim 
brał udział także Prezydent Rzeczypospolitej. 
Obok Prezydenta stał m. in. student uniwersy- 
tetu Adam Olszewski. Gdy po uroczystości Ol- 
szewski sięgnął do kieszeni, zauważył z prze- 
rażemiem, że portffel, który jeszcze, jak twier- 
dzi, podczas uroczystości miał przy sobie, 
znikł, W portfelu znajdowały się pieniądze I 
dokumenty. 

Nrebywały ten fakt świadczy z jednej strony 
o niesłychanej bezczelności złodziei kieszon- 
kowych, którzy potrafili dosłownie o dwa kro- 
ki od osoby Prezydenta Rzeczypospołilej ope- 
rować, z drugiej strony świadczy jak najgorzoj 
o naszych wywiadowcach cywilnych. 


| 


Qtwarcie międzynarod.kongresu 
żeglugi powietrznej. 


Z Rzymu donoszą: 

Dnia 25 b. m. na Kapitolu odbyło się uro= 
czyste otwarcie 4-go międzynarodowego kon- 
gresu żeglugi powietrznej. W uroczystości 
wziął udział Mussolini, członkowie rządu, 
korpus dyplomatyczny, przedstawiciele władz. 
i delegaci 40 państw. Po przemówieniu powi- 
talnem gubernatora Rzymu, Mussolini wygło- 
sił mowę, która wywołała gorące oklaski. 


Katastrofa w kinie. 


Straszna katastrofa wydarzyła się w kino. 
teatęze, w miejscowości Tammersfors we Fin: 
landji. 

W pewnej chwili zapalił się zwój filmowy. 
Maszynista wybiegł z pokoju, pozostawiając 
drzwi otwarte. 

Płomienie zauważyli ludzie. Powstała stra- 
szna panika, w czasie której 19 osób zginęło 
na galeri. 

W międzyczasie rozszerzył się ogień, który 
objął cały budynek. Ponadto wielu ludzi jesi 
stratowanych. Dwie osoby zmarły w szpitalu 
Cały budynek spłonął. 

480 

POLSKIE TOWARZYSTWO OPIEKI NAD GRO- 
BAMI POLEGŁYCH BOHATERÓW (okręg kra- 
kowski), którego zadaniem jest ołaczać opieką 
mogiły poległych bonaterów, przypomina społe- 
czeństwu, a w szczególności młodzieży, obuwią- 
zek oddania czci tym, którzy w walce o wolność 
Ojczyzny złożyli w olierze młode swe życie. linia 
1 listopada, jako w dzień zaduszny. odhędzie się 
o godz. 15 (3 po południu) uroczyste nabożeństwo 
żałobne z odpowiedniem przemówieniem u stóp 
pomnika, poświęconego pamięci krakowskiej mło- 
dzieży, poległej w ostatnich walkach o Ojczyznę, 
na cmentarzu wojskowym przy ul Prandoty (za 
cmetarzem rakowickim, wejście od ul. Wamszaw- 
skiej). Zbiórka biorących udział w pochodzie na 
placu Matejki o godz. 14 (2 po południu), następ- 
nie pochód na cmentarz. Towarzystwo Polskiego 
Żalobnego Krzyża zaprasza do wzięcia udziału 
w tej religijno-narodowej manifestacji, splacając 
w ten sposób chociaż w części dług względem na- 
szych noleglych bohaterów. 

RAPORTY KONTROLNE W 1927 R. W Krako- 
wie odbędą się w czasie od 4 do 9 listopada b. r. 
włącznie raporty kontrolne oficerów rezerwy (kat. 
A) i pospolitego ruszenia z bronią (kat. C), oraz 
byłych urzędników wojskowych, zwolnionych z 
czynnej służby wojsk w W. P., urodzonych a) w 
1877; b) tych oficerów rezerwy i pospolitego ru- 
szenia z bronią roczników 1892 do 1902 włącznie, 
którzy w roku bieżącym, względnie w latach ubie- 
głych, nie odbyli żadnego ustawowego ćwiczenia 
wojskowego; c) oraz tych oficerów rezerwy i po- 
spolitego ruszenia z bronią i byłych urzędników 
wojskowych, zwolnionych z czynnej służby woj- 
skowej w W. P. roczników 1875, 1876, 1881, 1882 
i 1885 do 1891 włącznie, którzy w latach ubiegłych 
nie zgłosili się do raportu kontrolnego. Wszyscy 
obowiązani winni stawić się wraz z książeczkami 
stanu służby oficerskiej, karlą przydziału mob i 
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DANCING, BAR, MIRAŻ 


innymi dokumentami wojsk. przed komisją. kon- 
trolną, urzędującą w koszarach im T. Kościuszki 
przy ul. Rajskiej, punktualnie o godz. 9 rano, w 
dniach, wyznaczonych w obwieszczeniu, rozlepio- 
nem po mieście w miejscach do tego przeznaczo- 
nych. Winni niedopełnienia powyższego obowiąz- 
ku będą pociąpani do odpowiedzialności w myśl 
wojskowych przepisów karnvch (dvscvplinarnych). 

RUCH BUDOWLANY W KRAKOWIE. Stosownie 
do polecenia Rady m, przygotowało budownictwo 
miejskie sprawozdanie z ruchu budowlanego w 
Krakowie za czas od 1 stycznia 1925 do 1 lipca 
1927 b. r. Ze sprawozdania tego okazuje się, iż w 
owym okresie wykonano w Krakowie 445 budów 
(nowych budów, przebudów, dobudów i nadbudów), 
obejmujących 1.679 mieszkań, czyli 4.078 ubika- 
cyj. Przy pomocy pożyczek z funduszu rozbudowy 
miast przeprowadzono z tego 109 budów, obejmu- 
jących 662 mieszkań, czyli 1.729 ubikacyj. W tym 
czasie wybudowała gm, m. Krakowa 147 mieszkań, 
czyli 352 ubikacyj w domach czynszowych. a 174 
mieszkań, czyli 188 ubikacyj, w budynkach dla 
bezdomnych, t. j. razem 321 mieszkań, czyli 540 
ubikacvj 

NOWA GRUPA LITERACKA. W ostatnich 
dniach powstala na Uniwersvtecie Jagiellońskim 
mowa grura literacka p. n. „Brzask“ z p. Mieczy- 
slawem Wojtaszewskim na czele. 

BUDOWA NOWEGO GMENTARZA. Krakowska 
Rada wyznamiowa uchwaliła na ostatniem posie. 
dzeniu na zasadzie referatu inż. Weinbergera, bu. 
dowę prawego skrzydła domu przedpogrzebowe- 
gn na budującym się cmentarzu gminy izraelic- 
kiej, przez co cały budynek przedpogrzebowy zo- 
stanie ukończony. Budowa tego skrzydła ma kosz- 
tować około 38.000 zł. i będzie w przeciągu trzech 
miesięcy ukończona. Ze sprawozdania, przez pre- 
zydenta gminy. dra Lamdaua złożonego, okazuje 
się, że roboty ziemme na ul. Jerozolimskiej, do 
cmentarza tego wiodącej, zostały w tych dniach 
przez gminę izr. ukończome, rury wodociągowe 


= przez gminę m. Krakowa zostaly położone, a w naj. 


bliższym cz”sie ma być świałł elektryczne do 
cmentarza © 'wadzone, poczem rozpoczęte zo- 
staną dalsza wolty drogowe na cmentarzu. 

ŚMIERĆ NA BRUKU. W ul. Lubicz zmarł nagle 
Piotr Durek, lat 42 liczący, robotnik bez zajęcia 
i bez zamieszkania. Wezwany lekarz obwodowy 
stwierdził u Turka śmierć wskutek udaru serco- 
wego, poczem polecił przewiezienie zwłok do za 
kladu medvcyny sadowej. 

WYTRYCH W ROBOCIE. Do mieszkania Wla- 
dysława Szczupały włamali się zapomocą wytrycha 
nieznani sprawcy i skradli ubranie, wartości 
160 zł. 

pacz) 


DOBRA WIADOMOŚĆ. Dowiadujemy się, iż 7na- 
ne ze swej skuteczności przeciwko zaparciu pigulki 
francuskie GASCARINE LEPRINCE nadeszły i są 
do nabycia we wszystkich aptekach po ZI. 4.60 za 
flakon, t. j. po cenie zatwierdzonej przez Depar. 
tament Zdrowia Min. Spr. Wewn. 1401 


KOLLEGJUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH (Ry- 
mek gł. AB l 39) podejmuje przerwaną przez 
ferje działalność wykładem inauguracyjnym p. t. 
„Wiedza wsmółczesna a życie”, który wygłosi prof. 
Uniw. dr. Witold Wilkosz we wtcsek 25 b. m 
We środę 26 i w piatk 28 b. m. prof. Uniw. dr. 
Michał Siedlecki: ..Z Triestu do Singapur" (z obra- 
zami świetłnemi i kunematograficznemi'); we 
czwartek 27 b m. red, Emil Haecker: „Gustaw 
Daniłowski". Początek o godz. 7 wieczorem. 

ODCZYT. „Stare i nowe drogi poznania nad- 

zmyslowego w świetle antropozofji" pod powyż- 
 szńm tytułem wygłosi Dr. St. Colonna Walewski 
odczyt w Kiukie Społecznym we wtorek 25 b. m. 
o godz. 8 wieczorem. Wstęp dla członków. Goście 
mile widziani. 

Z TOW. LEKARSKIEGO, We środę 26 b. m. 
odbędzie się w sali Krak. Towarzystwa Lekarskie- 
go o godz. 8.15 wieczorem posiedzenie naukowe 
Krak. Tow. Lek. wspólnie z Tow. neurolocicznem, 
z następującym pwrządkiem ćzienym: 1) Doc. Dr. 
Zieliński: Przypadek porażenła postępującego z ki- 
lakam. skóry; 2) Dr. Rost: Przypadki porażenia 
n. okoruchowego; 3) Dr. Kirschner: Wiotki bez- 
ruch pośpiączkowy, 4) Dr. Ślaczka: Pokaz ptepa- 
ratu nowotworu mózgowego; 5) Dr. Schwarzbart: 
Przypadek ropnia nadoponowego i perlaka; 6) Dr. 
Sikorska: Kiłka słów o klinikach neurologiczn v- 
psychjatrycznych zagranicą; 7) Dr. Brzezicki: 
Nowsze zapatrywania na udar mózgowy z uwzglę- 
dnieniem wlasnych badań. 

POLSKIE TOWARZYSTWO GEOGRAFICZNE 
donosi, iż dnia 26 b. m. we środę o godz. 7 adbę- 
dzie się w sali. Zakładu zoologicznego (ul. św. 
Anny 6) odczyt dra W. Kubijowicza p. t. „Roz- 
mieszczenie ludności ma Ukrainie sowieckiej (U. 
S. R. R.) w roku 1926". Goście mile widziani 

POLSKIE TOW. PSYCHJATRYCZNE W KRA- 
KOWIE. We czwartek 27 b. m. © godz. 8 wiecz. 
w sali wykładowej kliniki neurol.-psychjatrycznej 
U. J. odbędzie się posiedzenie Tow. z następującym 
porządkiem dziennym: Dyr. doc. Morawski: V-ty 
międzynarodowy zjazd dla badań nad dziedzicz- 
mością; demonstracje chorych; sprawozdanie za 
rok ubiegły; wybór nowego zarządu. 

Z KRAK. KOŁA INTERNISTÓW. We czwartek 
27 b. m. o godz. 8 wieczorem w sali wykładowej 
MH kliniki wewn. odbędzie się posiedzanie naukowe 
z następującym porządkiem dziennym 1) Dr. 
Szczelik, dr. Dziuba: Przypadki schorzeń pęche- 
rzyka żółciowego: 2) demonstracje chorych. 

PIERWSZY DANCING w salach Starego Teatru 
urządza na swoje cele Towarzystwo Ochrony dzie- 
ci i młodzieży (T. O. M.) w sobote 12 b. m. Dan- 


= cing ten przyniesie szereg niespodzianek, między 


innemi, urządzony po raz pierwszy w Krakowie, 
pokaz mód. Eksponaty ostatniej modv będą tem 
większą atrakcją. że ukażą się w nich urocze 
artystki teatru im. Słowackiego. 

WIECZORKI TANECZNE W ZWIĄZKU ARTY- 
STOW-PLASTYKÓW (plac św. Ducha 1) zostały 
wznowione. W bieżącym roku odbywać się będą 
stale we czwartki i niedziele od godz. A do 12, 
z udziałem mużyki salonowei (jJazzband) Wstęp 
dla członków i zaproszonych gości jedynie za za- 
proszeniami imiennemi. Bufet we wlasnym zarzą- 
dzie. 


zmarli: 

— Dr. Zygmunt Mandel, adwokat, zmarł w Kra- 
kowie w 41 roku życia. 

— We Lwowie zmarł Stanisław Przyłuski, były 
wiceprezydent sądu apelacymego we Lwowie, wy- 
bitny sędzia, prawnik i dobry obywatel. Byl wi- 
ceprezydentem sądu karnego, a następnie zastępcą 
szefa sądownictwa we wschodniej Małopolsce. Pa- 
raiętną byla jego działalność w czasie inwazji ro- 


sviskiej. Jego mocnemu wystąpieniu zaw 


NOWA REFORMA 


Tajemnicza kradzież kasowa 


(Telefonem od naszeyo korespondenta). 


Warszawa, 25 października Wczoraj w po- 

łudnie odkryto w Warszawie w kancelarji re- 
jenta Kazimierza Kosińskiego w gmachu hi- 
poteki, obok sądu okregowego przy ul. Mio- 
dowej, tajemniczą kradzież, 
, W. sobotę popoludniu do kasy pancernej, sto- 
jącej w jednym z pokojów biurowych, scho- 
wano w obecności kilku urzędników i rejen- 
ta Kosińskiego 50.774 zł. i kilkanaście groszy, 
oraz tekę z kilkuset wekslami. Po zamknięciu 
kasy klucze zabrali trzej urzędnicy biura, ka- 
żdy po jednym, przyczem zauważyć należy, 
że bez jednego z tych kluczy dwa inne nie 
funkcjonują. 


| —. „s 


należy, że i w tym czasie sądownictwo lwowskie 
zachowało swą niezależność. Wywieziony przez 
włądze rosyjskie ze Lwowa, pozostawał czas ja- 
kiś na wygnamiu, gdzie również rozwijał akcję 
obywatelską. Po powrocie do Lwowa, resztę swego 
życia poświęcił pracy publicystycznej. 

— We Lwowie zmarł onegdaj w 62 roku życia | 


dr. Bronisław Ossoliński, były konsul polski 
w Kiszyniewie, a ostatnio urzędnik konsulatu pol- 
skiego w Bukareszcie. 


Z kerane. 


KSIĘGA PAMIATKOWA PARLAMENTU POL- 
SKIEGO. Z Warszawy donoszą: Jury konkursu 
na projekt okładki do Księgi pamiątkowej parla- 
mentu Rzpltej, która ma być wydana w związku 
z kończącą się obecnie kadencją izb, rozstrzypnęło 
konkurs na projekt okładki, nadając pierwszą na- 
grodę p. Ciechomskiemu za prawę p. t „Okret“, 
BE dr. Lorezowi za pracę opatrzoną godlem 

1 M. 

PRZENIESIENIA I NOMINACJĘ STAROSTÓW. 
Dotychczasowy starosta w Boborodczanach Ludwik 
Unger przeniesiony został do Kosowa Pokuckiego, 
a starostą w Bohorodczanach mianowana dotych- 
czasowego referenta w Ostrołęce, J. Nowaka. Sta- 
rosła w Grodnie, J. Bieńkowski, został przeniesio- 
ny na stanowisku starosty do Ostrołęki. Starosta 
w Kosowie Pokuckim, A. Pajączkowski, został , 
przeniesiony do Stryja. Starosta w Święciu na Po- | 
morzu, Jan Bartz, przeniesiony został do Koście- | 
rzyny, a starosta w Kościerzynie, L Kowalski, 
zosłal przeniesiony do Świecia. Kierownikiem sta- 
rostwa w Chojnicach zosłał mianowanv J. Weiss, 
referent urzędu wojewódzkiego w Toruniu. 

ZMIANA NA STANOWISKU POSŁA JAPOŃ. 
SKIEGO W WARSZAWIE. Dotychczasowy poseł 
japoński w Polsce, Sało, został mianowany po- 
słem w Teheranie. P. Sato wyjochał już z War- 
szawy, Funkcje posła w charakterze charge 
d'affaires pełnić będzie p. Ohiba. Następcą posla 
Salo będzie Matsushima. 

UMORZENIE SPRAWY BACHRACHA PRZECIW 
RED. STPICZYŃSKIEMU. Przed niedawnym cza- 
sem ukazała się w „Głosie Prawdy' nołatka, 
w której zarzucono komisarzow! Bachtachowi prze- 
kupywanie świadków, wezwanych na jego roz- 
prawę, mającą się odbyć w końcu grudnia b. r. 
Bachrach wystapil do sądu przeciw red. StpiczYń- 
skiemu o zniesławienie. Wczoraj w sądzie okrę- 
gowym warszawskim sprawę umorzono. dłalego, 
ponieważ obrońca Stpiczyńskiego zgodził się na 
umieszczenie sprostowania, że wiadcmości zawar- 
te w notatce, są nieprawdziwe i fałszywe. 

KURSA HIGJENY. W dniach 8—-14 listopada br. 
włącznie odbędzie sie w państwowej szkole hi- 
gjeny w Warszawie (Chocimska 24) drugi cykł wy- 
kładów kursu p. t. „Alkoholizm i jego zwalczanie”, 
zorganizowany przez państwową Szkolę higjeny 
w porozumieniu z towarzystwem „Trzeźwość. — 
Wybitni prelegenci, jak: dyr. B. Duchowicz (Lwów) 
prof. dr. Jan Mazurkiewicz (Warszawa), prof. dr 
Gantkowski (Poznań), sędzia sądu najwyższego J. 
Glass i inni, zapewniają wysoki poziom wykładów. 
Kurs wzbudził już obecnie wielkie zainteresowanie 
wśród społeczeństwa. Piśmienne zgłoszenia przyj- 
muje sekretarjat państwowej szkoły higjeny. — 
Wnisowe wvnosł 5 zł. Kurs bezniatnv, 

NOWY POLSKI STATEK HANDLOWY. W tych 
dniach przybywa do Gdyni ze Szwecji parowiec 
„Robur I“ pod polską banderą, prowadzony przez 
kpt. Szworca. Parowiec ten nabył na własność 
górnośląski koncem węglowy „Robur“ i po spel- 
nieniu ostatnich formalności, związanych z kup- 
nem. podniósł na jego maszcie polską banderę. 

OSTRZEŻENIE PRZED EMIGRACJA DO BRA- 
ZYLJI Z Warszawy donoszą: Związek Polaków 
w Kurytybie (Brazylja) ostrzega Polaków przed 
wyjazdem do Brazylji, względnie Parany, Warun- 
ki, w jakich zmaidują się emigranci polscy, sa fa- 
talne. O pracę niezwykle trudno, brak jakiejkol- 
wiek opieki spolecznei nad robotnikiem. Emigracja 
zatem pracowników umysłowych i fizycznych do 
Brazylji i Parany nie jest wskazana. 

ŚMIERĆ DWÓCH ROBOTNIKÓW PRZY BU- 
DOWIE KOLEI. Dnia 11 b m. o godz. 11 przed 
poludniem, przy planowaniu toru nowo budującej 
się linji kolejowej Kapuścisko—Maksvmiljamowo, 
tuż za Bielawkami (Pomorze) przy budce kolejo- 
wej nr. 187, wydarzy! się wypadek, który pochło- 
nął dwa życia ludzkie. Dwaj robotnicy: Jan Dzier- 
żewicz i Władysław Iwicki. dostali się pod koła 
wagonów, które obu nieszczęśliwym ucięły nogi 
pod samym brzuchem. Dzierżewicz zmarł wkrótce 
skutkiem upływu krwi, Iwick', przewieziony do 
szpitala, w parę godzin zakończył żwcia. Oba; oni, 
po dłuższem bezrobociu i nędzy, pierwszy dzień 
przybyli do pracy na kolei i ohaj nie wrócili już 
z zapracowanym groszem do swych rodzin Dzier- 
żewicz liczył lat około 50, porhodził z Solca Ku: 
jawskiego, zostawił żonę i liczną rodzinę, Iwicki 
zaś liczył zaledwie 20 lat. Więcet lub mniej po- 
turbowanych jest jeszcze kilku robrtników. Na 
miejsce wypadku zjechały władze śledzcze, które 
ustalą, kto ponosi winę tak strasznego wvpadku 

WYKRYCIE KOMUNISTYCZNEJ! JACZEJKI 
W GIMNAZJUM ŻEŃSKIEM W ŁODZI. W łódz- 
kiem gimnazjum im. Orzeszkowej wykryto wśród 
uczenie jaczejkę komunistyczna Sześć z nich osa- 
dzono w areszcie, resztę wydalono ze szkoly. Dal- 
sze zarządzenia wvda minister oświecenia. 

ZAMACH SAMOBÓJCZY DZIENNIK ARZA. 
Wczoraj o godzinie 5 po południu w kawiarni 
Gostomskiego w Łodz:. popełnił samobójstwo Mie- | 
czysław Lewkowicz, dziennikarz, ostalnio wspól- | 
pracownik Ajencji Karpackiej w Zakopanem. Strze: 


| Schild, przy ul. Rapaporta we Lwowie. zjawił się 


Wczoraj, gdy wszyscy trzej urzędnicy otwo- 
rzyli kasę, z przerażeniem stwierdzili brak zu- 
-elnv gotówki, weksle pozostały nietknięte. 
Zadziwiającem jest, że niema najmniejszych 
śladów gospodarki złodziei. Zamki kasy otwie- 
rały się bez żadnych trudności, porządek we- 
wnątrz kasy — idealny. 

Do gmachu, gdzie znajduje się kasa, zje- 
chali przedstawicie'e władz śledczych. Wszczę- 
to energiczne dochodzenia. Mimo największych 
wysiłków, nie zdołano dotychczas rozwiązać 
łajemnicy kradzieży. 


ciężkim przewieziono go do szpałala Poznańskich. 
Lewkowicz zostawił list miłosny, zaadresowany 
do niejakiej panny Fischer. Z listu tego wynika, 
że samobójstwo mialo tla erotvczne. 

(Kap, HALNY WIATR W ZAKOPANEM. Po kil- 
kudniowej pięknej pogofzie jesiennej, jakiej od 
dawnych czasów tu nie notowano, zerwał się na- 
gle ciepły wiatr halny. nie wyrządzając dotąd ża- 
dnych szkód. Halniak ten niewątpliwie przynie- 
sie na czas dłuższy piękną pogodę 

(Kap) RUCH PRZEDWYBORCZY W ZAKOPA- 
NEM. Ze względu nu zbliżający się termin wybo- 
rów do Rady gminnej w Zakopamem, daje się zau- 
ważyć wielką agiłację wśród różnych ugrupowań 
politycznych. Codziennie prawie odbywa się po 
kilka zebrań. Największą agitację szerzy odłam 
Z. L, N. z posłem Medardem Kozłowskim na czele. 
cie utworzyło się dziewięć różnych odlamów. 
Jak qolad zdołano stwierdzić, na tutejszym grun- 

SUKCESY S. JARACZA NA PROWINCJI. Z Tar- 
nowa, ‚Rzeszowa, oraz szeregu miast prowincjo- 
nalnvch donoszą nam, że przedstawienia „Szczę- 
ścia Frania“ na prowincji ciesza się olbrzymiem 
powodzeniem. Wszędzie widownie są po brzegi za 
pełnione, publiczność w pelnvm zachwycie śledzi 
wspaniałą grę znakomitego artysty, nagradzając go 
bunzliwemi oklaskami nawet przy otwartej sce- 
nie. Po wyjeździe z Krakowa, trupa p. Jaracza 
odegrała „Szczęście Frania" w Tarnowie, Rzeszo- 
wie, w Łańcucie i imnych, w najbliższych dniach 
zawita tak serdecznie przyjmowany artysła do 
Wieliczki, Zakopanego, Nowego Targu, Nowego S4- 
cza, Gorlie i Jssła. 

ZUCHWAŁY NAPAD RABUNKOWY NA MIE- 
SZKANIE WE LWOWIE. W mieszkaniu Reginy 


onegdaj okolo godziny 8 wieczorem jakiś oSobnik, 
chcąc właścicielce mieszkania wręczyć przesł"nyv 
przez kogoś rzekomo list Wpuszczony przez Re- 
gine Schild do mieszkania, rzucił się na nią 
i zatkawszy usta, zupelnie ubezwładnił. Tymcza- 
sem wszedł drugi osobnik, który przeszukał sza- 


hfe i wszelkie znajdujące się w mieszkaniu schow- 


ki. Zabrawszy gotówkę 160 zł. i 2 funty szterl. 
obaj zbiegli w niewiadamym kierunku. 

ZAMACH REWOLWEROWY KOBIETY NA FA- 
BRYKANTA W HOTELU. W nocy z czwartku na 
piątek o godzimie 12.15 przerwały gościom zamie- 
szkałym w hotelu Amgielskim w Stanisławowie, 
sen strzały rewolwerowe w jednym z pokoi na 
I. piętrze. Zaalarmowana policja państw. zjawiła 
się natychmiast na miejscu i znalazla na łóżku 
broczącego rkwią Zygmunta F. ze Stanisławowa, 
lat 35 liczącego. właściciela fabryki cukierków, 
w towarzystwie jakiejś młodej. mocno zdenerwo- 
wanej kobiety. Była nią 33-letnia Dorota Podha- 
jecka ze Lwowa. Zygmunt F. miał niebawem po- 
laczyć się z nią węzlem małżeńskim; w ostatnich 
jednak czasach stosunek ten znacznie ostygł. 
Wobec tego P przyjechała do Stanislawowa i tu 
rostanowiła „rozmówić się“ ze swym adoratorem. 
W pewnej chwili wyjęła rewolwer i oddala pięć 
strzałów, z których jeden utkwił F. w kości skro- 
niowej, a trzy araniły go w brzuch i ramię, Pod- 
hajecką areszłowamo, a F., którego przewieziono 
do szpitala, odmawia wszelkich zeznań. Dalsze 
śledztwo w toku. 

UJĘCIE SKRYTOBÓJCY. Donosiliśmy niedawno 
o skrytobójczem morderstwie, dokonanem w Sta- 
rzawie, powiat Mościska, na gospodarzu Dmytrze 
Karaniekim. Nieszczęśliwy został zastrzelony 
w chwili, gdy o godzinie 22 dnia 16 b. m. prze- 
chodził drogą na swoje pole. Onegdaj zdołano uiąć 
sprawcę mordu. Jest nim 20 letni Dmytro Jaki- 
miec, mieszkaniec Starzawy. ` 

WIELKI RABUNEK W INSTYTUCJI PRZEMY- 
SŁOWEJ. Z Bvtomia donoszą, że onegdaj w nocy 
dokonano śmialego napadu na kasę „Oherschlesi- 
sche Holzindustriegesellschafi"'. Bamdyi rozpruli 
kasę ogniotrwałą. ważącą 28 cenłnarów, odsunąw- 
szy ją od ściany. Po rozpruciu tylnej ściany ka- 


sy, wyciągnęli z niej kilkanaście tysięcy marek 
niemieckich. oraz kilka tysięcy marek w walucie 
obcej. Towarzystwo skutkiem tej kradzieży jest 
poważnie zagrożone finansowo, 


Ze świeta. 


PROF. DYBOWSKI W PRADZE Z Pragi dono- 
Szą: Za zaproszenie wydziału filozoficznego imie- 
niem Uniwersytetu Karola w Pradze, przybył do 
Pragi profesor Uniwersytetu Jagiellenskiego, dr. 
Roman Dybowski, który wygłosił pierwszy od- 
czyt z cyklu o Anglji współczesnej. Na wykla- 
dzie zebrali się przedsławiecele świiła naukowe- 
go, oraz liezme grono publiczności. 

ŚNIEGI W BAWARJI. Z Berlina donoszą: 
W górach Bawarskich przez całą niedzielę padał 
śnieg. W niektórych okręgach zaczęto już upra- 
wiać sport narciarski. 

ZGON BRATA KRÓLOWEJ ANGIELSKIEJ. 
Z Londymu donoszą: Zmarł tu w 59 roku życia 
brat królowej angielskiej markiz Cambridge, 
b. książę Teck. à 

PRYMAS IRLANDJI, kardynał O'Donnel, zmarł 
w Londynie. 

NOWY ZARZĄD SYNDYKATU DZIENNIKARZY 
POLSKICH W BERLINIE. Walne zgromadzenie 
Syndykatu dziennikarzy polskich w Berlinie wy- 
brało na rok 1927/28 nowy zarząd w nastenuią 
cyin składzie: prezes Heller Tadeusz („Jl K. ©”), 
sczretarz dr. Stanislaw Bernatł („Kurjer Poznań- 
ski“, skarbnik Marjan Meyer (Ekspres Poranny"). 

ZJAZD MIĘDZYNARODOWY FEDERACJI FAR- 
MACEUTYCZNEJ W HADZE. W dniach 5—8 
września b. r. odbył się w Hadze Zjazd Między- 
narodowej Federacji Farmaceutycznej. do której 


dzięczać | lil on do siebie dwukrotnie w piersi. W stanie należy obecnie 35 towarzystw farmaceutycznych 


Biskup katolicki — Japończyk. w 


. —— — 
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W dniu 30 b. m. otrzyma w bazylice św. Piotra 

w Rzymie sacrę biskupią Japończyk, ks. Haya» 

saka z Kakodate, jako pierwszy biskup katolick 
Japonji ` 


e c a 


z rozmaitych krajów. Przedstawicielami Polskie- 
go Powszechnego Tow. farmaceutycznego byli 
pp.: dziekan Br. Koskowski, J. Gessner i redaktor 
Herod. Na zjeździe rozpatrywano i uchwalono 
szereg spraw, które mogą zainleresować szeroki 
ogół. Rozpatrzono sprawę międzymarodowego unor- 
mowania termometrów lekarskich i posłanawiona 
sprzedawać jedynie termometry cechowane. Spra- 
wa ta jest bardzo ważna, gdyż obecnie znajdują 
się w handlu termometry  niecechowane, które 
mogą wprowadzić w błąd chorego i lekarza, a od 
spostrzeżeń nad cieplutą zależą przecież diagno- 
za i terapja choroby. Póddano ścislej rozwadze 
sprawę wyrobu i sprzedaży Surowiec, szczepionek 
i przetworów organoterapautycznych, które obec- 
nie wysunęły się na pierwszy plan w lecznictwie 
Zaproponowano  ścislą kontrolę władz nad tę 
sprawą. r 


Z sali sadowej. 


PROCES O ŁAPOWNICTWO W P, K. U. 
WARSZAWA. 


Warszawa, 25 października. Wczoraj przy- 
stąpił sąd wojskowy w Warszawie do bada- 
nia świadków w sensacyjnej aferze łapowni- 
czej w P. K. U. w Warszawie, w której staje 
jako oskarżony major Wróblewski i towarzy- 
sze. 


Jak wiadomo na rozprawę wezwano aż 300 
świadków. Niewiadomo z jakich powodów nie 
sławił się główny świadek oskarżenia Weiss. 
Zeznania jego mają dla sprawy majora Wró- 
blewskiego znaczenie istotne. 

Zeznawali natomiast major Burakowski, ma- 
jor Dziędzie!ewski i por. Gutowski, Wśród tych 
zeznań ciekawym był jeden szczegół. Miano- 
wicie major Burakowski stwierdził, że w P. 
K. U. Warszawa-miasto I. było dość perso- 
nału oficerskiego do prowadzenia referatu po- 
borowego. Nieraz dziwnem się wydawało wyż- 
szym oficerom P. K. U., że major Wróblewski 
osobiście referat ten prowadzi i wszystkie spra- 
wy związane z kwestjami poborowemi sam za- 
łatwia. Dziś we wtorek zeznaje dalsza grupa 
świadków, 


Proces o zamordowanie Petlury. 
Paryż, 25 października. 


W 6-tym dniu rozprawy w procesie Szwarz- 
barta b. adwokat piotrogrodzki Goldstein, któ- 
ry przewodniczył w Swoim czasie komisji 
śledczej w sprawie pogromów na Ukrainie, o- 
świadczył, że wszystkie pogromy dokonywane 
za rządów Petlury były zorganizowane, Świa- 
dek nie może stwierdzić, czy pogromy odby- 
wały się z rozkazu Petlury, oświadcza jednak, 
że Petlura nie uczyrił nic, aby im zapobiec. 
Następnie zeznawala studentka medycyny 
Grienherg. która opiekowała się rannymi, w 
szpitala w Płoskirowie, Przedsławia pełne o- 
krmcieństwa sceny trzydniowych pogromów, 
których była naocznym świadkiem i oświad- 
czyła, że żołnierze dokonywali mordów z o- 
krzykiem „Niech żyje nasz batko, Pel!ura*, W 
trzecim dniu pogromów przybył do Płoskirowa. 
Petlnra, odmówił jednak przyjęcia delegacji 
żydowskiej. 

Adwokat rosyjski, konserwatysta Plumberg, 
zapewniał, że Szwarzbart nie był agentem bol- 
szewickim. 

B- minister gabinetu Kiereńskiego, Tiomkin, 
oświadczył, że Petlura jest bezpośrednio od- 
nowiedzialny za mordy na Ukrainie, oraz do- 
dał, że protestował przeciwko nim u Petlury, 
lecz nie zrobiło to na nim żadnego wrażenia. 

Na tem posiedzenie zostało zakończone. 


+++ 


©. Dnia 25 października *28* 
Z TEATIIU M. iM. J. SŁOWACKIEGO.| 


„Fura słgray'' Kkaweckiego powtórzona będzie 
dziś, we wtorek, jutro r we czwartek. 
TEATB OPERETKA 


cpereiza Fr. Lehara p. t. „Paginky”, 
dziś (włorek), jutro i pojutrze o gz. 7.30 
mieczńrtem z występom M. Waw.rzzowicza 
i całą doskonałą ebsacą premierową Jest to 
oslatni sposobność poznania walorów lej 
przepuywnej operetki w tak świemam wyko- 


kj; 


naniu dla wszpstkich tych, klórzy dotąd nie. 


mieli możności*być na niej W piątek teatr 
zamkniety. W sobotę premiera wystawianej 
z niezwykłym pietyzmem, pełnej wartości ar- 
tyszycznej, o przeboratej treści, przepłałanej 
scenami, pełnemi szampańskiego humoru 
i męknemi numerami muzyczixomi, oraz ba- 
letami, operetki Waltera Broniewskiego p. 4. 
„Karnawał miłości” z pp.: Przestrzelską, Sa- 
rjusz-W ilkoszewską, Wirską, Tad. Pilarskim 
(jun... Malinowskim, Rewerą*Rewskim i im- 
nym! w głównych rolach, z baletem układu 
W. Morawskiego, z udziałem Górsckiej, Relli 
Szairańcówny i inngch. Dyr'yguje W. Yrley- 
Jurkiewicz. Nowe dekoracje i kostjumy. 
— 4) —— 

ARTUR RUBINSTEIN, jeden z najsłynniej- 
szych pamistów doby współczesnej, wystąpi 
w Krakowie tylka jedem ram, a to w niedzielę 
30 b. m. w Starym Teatrza Bilety są już do 
nabycia w kasie dziennej Starego Teatru. 


az 2. 


REPERTUARY: 


TEATR IM. SŁOWACKIEGO: 
Wtorek, 25 października: „Fura słomy“. 
Środa:.. „Fura słomy“. 

Czwartek: „Fura słomy”, 
- 


° „WOWOŚCA*. Tylko. 
jeszcze twzy razy odegraną zoslanie znakomita | 


Z sall koncertowej. 


Jarosław Kocian. 


Nieznany u nas kwicertant dał bardzo in- 
teresujący wieczór. Już samym tylko progra- 
mem, obejmującym alvok Koncertu A-dur Mo- 
zarta i popularnej Fa:ntazji Sarasatego z „Car- 
meny“ fascynujące inwencją czy śmiałością 
formy i barwnością brzmienia dziełą swych 
dwóch najznakomitszych w dziedzinie nowo- 
czesnej muzyki rodaków: Dvorzaka (Koncert 
A-moll) i tak bardzo odeń odległego, nie od- 
stępem czasu, lecz sposobem wypowiadania 
się. najwybitniejszego czeskiego modernisty 
Josefa Suka. 

Tych kilka jego miniatur skrzypcowych, za- 
granych onegdaj przez p. Kociana wskazują 
na potężny taleni twórcy jednych z najwspa- 
niałszych współcziesnych koncepcyj symfonicz- 
nych. zwracają uwagę nie samą tylko bogatą 
i ralinowaną szątą dźwiękową, ale i zajmują- 
cą, różnołitą treścią, o ile tu oczywiście o la- 
kiej wogóle może być mowa. 

P. Kocian okazał się świetnej twórczośri 
czeskiej przedstawicielem zupełnie powołanym, 
nietylko wirtoozem, który doskonale opanował 
technikę instrumentu, ale i dojrzałym, zró- 
wnoważonym artystą, wyrażającym się bar- 
dzo szlachetnie i oddającym swój wielki kunszt 
na usługi czystej sztuki, której stara się słu- 
żyć wiernie i bez gonitwy za tanim efektem. 
Takim był już w pierwszym numerze pro- 
gramu: wspomnianym wyżej Koncercie Mo- 
zarta, którego ujęciem wykazał odrazu wiel- 
ką różnicę, jaka go np. dzieli pod względem 
stylowego „odczuwania dzieła od rozgłośnych, 
lecz rówmież i przeraźliwie pustych duchowo 
reprezenłantów czeskiej skrzypcowej sztuki 
odtwórczej: Kubelika i Przihody, których dy- 
stansuje artystycznie bez zastrzeżeń.. 

Stąd wysoce warlościowej gry jego słucha 
się miłe, choć nie da się zaprzeczyć, że tu 
i ówdzie przydałaby się większa siła wy- 
razy, czy MECO Żywszą impulsywnpść, zwła- 
szęza dla te] Części audytorjum, która tego 
kaniecznie łaknie, bez czego nie daje się emo- 
cjonqwać: - 

W wielkim sukcesie wieczoru współdziałał 
subtelny towarzysz fortepianowy koncertan- 
ta: prof. Stanisław Lipski, który ze swego 
trudnego zadania wywiązał się ze zwykłą 
sobie precyzją- Jul. Św. 


a w a 
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„PROMIEŃ” Bodw ale 6 


TRĘDOWATA 


Co graja dzisiaj w kinach? 


Bagatela: „Dama pikowa”. 

Corso: „Czerwona myszka“ (Paweł Richter) i 
„lam, gdzie pieprz rośnie”. 

Nowości: „Napoleon“. 

Promień: „Trędowata'. 

Sztuka: „(śmiech losu" Film polski) 

Uciecha: „Biała niewolnica“ (Liliana Haid, Wlo- 
_dzimierz Gajdarow). f 
Wanda: „Skandał przed slubem“. 

jar : „Wyspa straceńców", 


| 


| 


| 


NOWA REFORMA 


Program siacyj rad:oiONICZNĘCH: 


na środę 26 października. 


Kraków, (4%). Godz. 12: Transmisja sygnału czasu 
| komunikatu łotniecza meteurologicznego z Warszawy 
araz koncert płyt gramofonowych. godz, M.20- 17.45: 
Uulezyt pod tytulem „Nowe wydawnietwa”, wygłosi 
Marja Rrachwicz. godz. 14.4A—18.15: Program dla 
dzieci i miułziezy. gintz. 18.15—1%: Transmisja z War 
Szawy. godz. 19—19,15: Transmisja komunikatu rol 
niezeczo 7 Warszawy, godz, 19.15105: Rozmaitości. 
Rodz. 19.25—19.85: Odezyt pod tytułem Groboawnietwo 
woejne w lolsce i zagranicą”, wygłosi Goneva? dy 


wizji Jakób Włostowicee Gasieeki, Prezea Polskiego 
iawnrzystwo Opieki nad gruhami peległyvch boha 
terów. godz, 19.35—24: Odezyt opd tytulem „Bolesław 
Saniały w poezji polskiej, wygłosi prof, Ant B. 


Bnlieki. godz. %—%.15: Hejnnt z wleży Mariackiej i 
kuomunikaly. godz. 90.132080: Odczyt pod tytułem 
„Muzyka kamuatowa w tnorczońci Mozartać, wylo 
si Dr. J. Reiss, Doc. O. J. godz. MIO: Koncert po 
świceony jnnzyce komnątowaj: Mozart — Haydn. 
Wykonawcej: Kwinteż smvezkawy Polskiego Radia w 
Krakowie: np. Dr. Henryk Apte iskra.) Dr. Leon 
Auber (2 skrz.) Prof, Mierzysinw Sznlewki (1 altów 
ka), Leon Solecki (ż altówka), Walery Dee (wiolon 
czoła): 1. Kwintet smyczkowy e moli (Kóchel 347), W 
czasie przerw koneertu nadany zostanie z Warszawy 
komunikat „Messager Polonais“ w języku francuskim 
Rada 923: Transmisja z Warszawy. 

Warszawa, (1111). Godz. 12: Sygnał czasu i komuni 
katy: lotniczo meteroołagiczny, P. A. T. goda. (5: 
Komunikaty: meteorologiczny, gospodarczy P. A. T. 
godz, 16—16.35; OQodczyt pod tytnłem — „Dziesięć lat 
pracy polskich władz koiSch w zakresie szkol- 
melwa średniego” —wvgłosi kurator Grzegorz Za 
wadzki. godz. 16.25—16.40: Nadprogran, komunikaty. 
godz. 16.40—17.05: Odezyt pod tytułem „Sport automo 
hilawy w Polsee* (Dział „Sport i wychowanie fizy 
cznie") — wygl. Marian Krynicki. godz. 17.05—17.20: 
Komunikaty PAT. godz. K.M=l14:. „Skrzynka po 
cztowu' korespondencje hieżach omówi dr. M. Ste 
powski. godz. 174—1A8.15: Program dla dzieci | mło 
dzieży. „Skrzynkę pocztową” amówt p. Wanda Tatar 
kiewicz. godz. ISIA: Koncert popolniniowy w wyko 
nain orklestry P. R. pad dyr. Józefa Ozimińskiezo, 
godz, 19—19,15: Komunikat ralniezv. gadz. IA.1a—19,35: 
Rozmaltości goń 10.33—%0: Odezyt pod tytułem „Ro 
ln rninietwa w bilansie handlowym I płatniezym Pol 
Rki“ (Dział Rolnictwo") — wygłosi p. poseł Jerzy 
Gościcki. godz. 20.30: „Manewry leslenne" oncretka 
w deh aktach E. Kalmana. Wykonawey: Orkiestra 
P. R. pod dyr, Wfeława Elszyka oraz Rafja Dobro- 
walska Pawlowski Michalina Makowiccka, Aleks. 
Wasiel, Bohdan Janikowski, Marian Kiernieki | in 
ni. godz. 2: Sygna? czasn_ I komnniknty: lotnicza me- 
teoralariezny, polieyiny, PAT.. sportowy, godz. 22,30— 
940: Transmisja mnzyk! tancrznej. 

Poznań, (280.4), Godz. 1245—14; Koncert tercetn sa 
lonowegn. Wykonawev: ©. Castellani (skrzypeo). C. 
Vladesen (cymhaly), D. Gorzelninński (fortepian). g- 
18: W przerwie koncertowej notowania giełdy zbo- 
żowa towarowej. godz. 14: Notowania gieldy pienie 
żnel. godz. 17.15—18: Amlyeja dla dziecł — wykona 
„Wnjek Czesio“. godz. 18—19: Recital wokatny arty 
atki opery Aleksandry Szafrańskiej (mezzosopran) 
Przy fortepianie M. Mierzejewski, W progranie pio 
śni włoskie | francuskie. godz. 18—19.19: Nadnragra m. 
godz. 19.10-19.35: Lekcja języka franenskiemo — wy 
kłada p. Omer Neveux. godz. 19.85—1045: Komunikaty 
gaspadarcze. godz. 19.55—%M.20: Odczyt pod tytułem 
„Szkoła a kaztnicenie samega siebie" — wyglosi prof. 
W. M. Kozłowski. godz. 2390. Kamnnikat meścoro og 
czny. godz. 2130-22: Koncert kameralny fimny „Phil 

8“, Wykonawcy: Ir. Łakastowiez (fortenian), St. 

wlak (skrzypce), J. Sprzyszewski  (wialunczela). 
kudz. 22—%.20: Sygnał eznsn. Koamnnikaty. Nawości 
o powszechnej, wystawie w Poznanin. godz. 22.4—324; 
Transmisia mnzyki tanecznej z winiarni ..Carltan*, 

Berlin, (183.9 | 566), Gadz. 17: Koncert. godz. 24.30: 
Transmisja ze Szczecina „Krster_Klasse" — farsa je- 
dnankt. TL. Thoma. godz. 29.30: Kancert. 

Frankfurt (428.6), Godz. 16.30: Nown mazyka tane 
czna. godz. 20.15: Rozmaitości muzyczne. 

Rzym, (450). Gndz. 17.15: Rozmaitości mnzyczne. g- 
W45: Muzyka lekka. 

Wiedeń, (517.2) Godz. 11: Koncert. godz. 15.15: Pro 
gram dla młodzieży. godz. 19: „Áida" = opera Ver 
diego. nastepnie muzyka lekka: 1 


Prześćląś czasopism. 


— Nr. 43 „Wiadomości Literackich" zawie- 
ra artykul Al. Wata przeciw akademji litera- 
tury polskiej, szkic P. Hulki-Laskowskiego 
o autorze czeskim Capek-Hodzie i szkic Ed. 
Boy'ego o Unamunie, wywiad z niemieckim 
tłumaczem Prousta, Benjaminem. artykułliki 
„Bossuet cenzurowamy”, „O Zoli“, „Hucker- 
mann o Polsce“, „Dresler o literaturze pol- 
skiej”, notatki, podobizny kandydażów do tego- 
rocznej literackiej nagrody Nobla. całą stro- 
nę sprawozdań z książek, wstęp prof. Tretia- 
ka do pelnego wydania Dieksena, recenzję St. 


Zahorskiej z wystawy kimematograficznej, 
sprawozdanie z procesu  Boy'a-Zeleńskiego 


contra „Czas“, kronikę tygodniową An. Slo- 
nimskiego, recenzje teatralne, przegląd prasy, 
„Camera obseura” i t. d. 


Kuiiura I sztuka. 


W sprawie zwrotu zabytków 

polskich z Rosji. 

Przewodniczący delegacji polskiej w mie- 
szanej Komis specjalnej, dr. Kdward Kuntze, 
bawi obecnie w Moskwie i Leningradzie, gdzie 
prowadzi rokowamia w sprawie zawarcia 
układu generalnego, mającego objąć wszystkie 
niezałatwione dotąd sprawy Komisji spec., 
powołanej do wykonania art. X1 traktatu ry- 
skiego, dotyczącego zwrotu zabytków polskich 
z Rosji. 

KONKURS NA PROJEKT POMNIKA, Z ko- 
mitełu budowy pomnika wotywnego N. Serca 
P. Jezusa w Poznaniu komunikują: Na życze- 
mie szeregu wybitnych artystów-=rzeźbiarzy, 
którzy zgłosili swój udział w konkursie, prze- 
dłuża się termin konkursu na projekt woty- 
wnego pomnika Najśw. Serca Pana Jezusa do 
8 grudnia r. b., godzina 12 w południe. Adres 
przewodniczącego komitetu: star kraj. Bega- 
lego. Nagrody: 1 — 7.500 zl., II — 6000 zł, 
MI — 5000 zł. — zostaną wypłacońc gotówiką 
po orzeczeniu sądu. 

KONCERT JÓZETA ŚLIWIŃSKIEGO W 
CZERNIOWCACH.  Oslatnio koncertował 
w Rumunji w Czerniowcach, pianista Józef 
Śliwiński. Dał on dwa koncerty, które cieszy- 
ły się wręcz wyjątkowem powodzeniem. Kry- 
tyka miejscowa wyrażą się o grze artysty 
polskiego z najwyższemi pochwałami. Miej- 
scowa kolonja polska wydała na cześć mistrza 
bankiet. 

AKADEMJA KU CZCI PROFESORA STO- 
KLASY. Dnia 22 b. m. odbyla się w Pradze, 
staraniem czechosłowackiej Akademji rolni- 
czej, uroczysta akadcmja ku czci prof. Julju- 


sza Stoklasy, z okazji 70 lecia jego urodzin. gowych, będą pobicrane w złocie, albo w bank- |dług wszelkiego prawdopodobieństwa nie na- 


: ` 


Akademię zagaił w zastępstwie nieobecnego 
ministra lłodzy, wiceprezes Akademji, Sonn- 
tag. W imieniu Uniwersył>tu Jagiellońskiego 
przemawiał osobisty przyjaciel uczonego, ręk- 
tor Uniw. Jagiell, Marchlewski. Akademja, na 
której wygłoszcno szereg referatów z dziedzi- 
ny prac jubilata, zgromadziła wiele osób ze 
światła naukowego i kulturalnego. Polską 
Akademię Umiejętności reprezentował Marjan 
Szyjkowski, placówkę dyplomatyczną polską 
w Pradze radca poselstwa, Karszo-Siedlewski, 
oraz wicekonsul Pawlica. 

WYSTĘP JANA KIEPURY W „CUDZIE, 
EELJANY'. Oczekiwana z naprężeniem pre- 
mjera znanego kompozytora wiedeńskiego, 
W. E. Kornzelda „Cud Huljany'*, wystawi na 
będzie w wiedeńskiej cperze państwowej dnia 
29 b. m. Rolę główną mieli śpiewać na prze- | 
mian pp. Kiepura i Picecaver. Wobex niedys- 
pozycji p. Piccavera, będzie śpiewał na pierw- 
szem i drugiem przedstawieniu p. Kiepura 


b. m. śpiewaczka polska p. Marja Błażyńska 
ze Lwcwa, dała w sali Konzerthausu wieczór 
pieśni. Artystka odniosła sukces, Krytyka wie- 
deńska wyraża się w pochlebnych słowach 
o śpiewie p. Błażyńskiej, rosując jej wielkie 
powodzenie. Na program koncertu wiedeń- 
skiego złożyły się pieśni Niewiadomskiego, 
dział lekarski tamtejszego uniwersytetu (Chi- 


2.30 


BETSTEKIJWY rokowań 
o traktat kanil. połsko-niem. 


Jak ostatnio donoszą, polskie sfcry oficjalne 
są obecnie zania, że pertraktacje o traktat 
aandlowy z Niemcami, które się znewu roz- 
poczną, będą szły znacznie łatwiej i mogą do- 
prowadzić przed końcem r. 1928 do jakiegoś 
„modus vivendi“, któryby czynił zbędne sto- 
sowanie cen maksymalnych. Zdaniem naszem 
jednak, tego rodzaju opinja nie jest wysoce 
uzasadniona. Świadczy o tem chociażby arty- 
|kul „Berliner Tageblattu” z d. 20 bm. p. t. 
„Kiedy rozpoczną się polsko-niemieckie roko- 
wania handlowe?" 

Dziennik stwierdziwszy następnie, że z pol- 
skiej strony czynione są stale oświądczenia 
o gotowości zhkwidowania stanu wojny cel- 
nej, równocześnie zaznacza, że stanowisko 
Niemice w tej sprawie jest faktycznie błędne 
i Niemcy narażają się w opinii całego świata 
na zarzut celowego podtrzy.nywania stanu 


wojny celnej. 

„Berliner Tageblatt“ przytłacza jako przy- 
kiad nierozsądnego stanowiska Niemiec arty- 
kul, który ukazał się w oficjalnym organie 
gospodarczym w sprawie rokowań z Polską. 
W artykule tym podkreślają, że główną trud- 
nością dojścia do porozumienia gospodarczego 
między Polską a Miemcami jest zarządzenie 
o clach maksymalnych, wydanych przez Pol- 
skę i że rokowania tak długo nie będą. mogły 
być podjęte, jak długo Polska zarządzenia te- 
go nie zmieni. Zdaniem dziennika — zupełnie 
słusznie, jest to poglad nieuzasadniony, gdyż 
raczej winny niemieckie 'sfery oficjalne za- 
stanowić się nad podstawowemi zagadnienia- 
mi traktatu, mianowicie, jakie ustępstwa mo- 
gą by6 poczynione dla przywozu z Polski świń, 
węgla i drzewnych materjałów tartych. W dal- 
szym ciągu dziennik twierdzi, że o ile roko- 
wania na tych podstawach przybiorą korzy- 
istny przebieg, wyklnczone jest, aby Polska 
w dalszym ciągn zamierzała wprowadzić cła 
maksymalne, gdyż wówczas oznaczałoby to, 
że przyjmuje na siebie pełną odpowiedzial- 
ność za dalszy przebieg wojny celnej. W dal- 
szym ciągu, zdaniem dziennika, jest zupełnie 
bezcelcwe odraczanie rokowań i urządzanie 
w międzyczasie prywatnych konferencyj prze- 
mysłowców niemieckich z polskimi, po któ- 
rych nie należy sobie zbyt wiele obiecywać. 
Nie ma to żadnego celu, kiedy urzędowa poli- 
tyka handlowa, która jedynie może przynieść 
definitywne rozstrzygnięcie zostaje poprzedzo- 
na przez nieobowiązujące rozmowy prywatne. 

Z poszczególnych zagadnień, dotyczących 
zawarcia umowy, porusza dziennik kwestję 
przywozu nierogacizny z Polski, przyczem 
uważa, że przywóz ten nie wpłynie na obni- 
żenie cen wieprzowiny pochodzenia niemiec- 
kitgo i przypuszcza, że prawdopodobnie utwo- 
rzy się odrębny rynek z własnemi cenami dla 
nierogacizny polskiego pochodzenia. 

Znamiennym jest ten głos demokratycznego 
organu berlińskiego. Naszem zdaniem, twier- 
dzenie, jakoby prywatne pertraktacje ster go- 
spodarczych polsko-niemieckich, które mają 
poprzedzić rozpoczęcie oficjalnych rokowań, 
były niecelowe — jest nieuzasadnione. Per- 
traktacje tego rodzaju będą miały doniosłe 
znaczenie moralne, z którem liczyć się będą 
| musiały sfery decydujące w Niemczech i Pol- 
sce. Rom, B. 
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Kronika ekonomiczna. 


STABILIZACJA ZŁOTEGO, A WALORYZA- 
GJA CEŁ. Ustawowa stabilizacja złotego na 
obecnym poziomie, pociągnęła za sobą formal- 
no-prawne konsekwencje w sprawie walory- 
zacji ceł. W szczególności teraz nie jest już 
możliwa pod względem formalnym częściowa 
wałoryzacja ceł, ale jest możliwe tylko wyda- | 
nie rozporządzenia w duchu art. 14 ustawy 
z r. 1920, cła dotąd pobierane w złotych obie- 


SEZON MUZYCZNY W WIEDNIU. Dnia 15| 


śespad 


cago Medical School) ma stanowisko profesora 
i kierownika jednej z klinik. Jest to nowy do- 
wód podnoszenia się młodszych pokoleń wy- 
chodźetwa naszego na wyższe socjalne sąd 
nowiska. 

ODCZYT JAROSŁAWA IWASZKIEWICZA 
W BRUKSELI. W pierwszych dniach listopa- 
da wygłosi w Brukseli odczył o poezji współ- 
czesnej Polski poeta Jarosław Iwaszkiewicz. 

POLAK PROFESOREM UNIWERSYTETU 
W ĆHICAGO. Pisma polsko-amerykańskie do- 
noszą że dr. Aureljusz Siemianowski, zamiesz- 
kaly w (chioago, został powołany przez wy 

MIĘDZYNARODOWA WYSTAWA TURY- 
STYCZNA W CHICAGO. W końcu listopad: 
odbędzie się w Chicago międzynarodowa wy- 
stawa turystyczna, Polska bierze w niej rów- 
nież udział. Eksponaty zostały już przygoto- 
wane i w najbliższych dmach odchodzą do 
Ameryki Północnej. Organizacją wystawy zaj- 
muje się Izba handlowa polsko-amerykańska. 
arja z opery Moniuszki, nadto pieśni Rachma- 
ninowa, Schumana, Griega, Wolfa, Ryszarda 
Straussa i M. Regera. Na koncert naszej ro- 
daczki przybyła liczna rzesza Polaków, za= 
mieszkałych w Wiedmiu, m. i polski charge 
d'affaires p. Romer, członkowie poselstwa, 
p. Lanckoroński, Jam Kiepura, tudzicż wielu 
przedstawicieli wiedeńskiego świata muzycz= 
nego. 
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notach zlotowych z agiem, t. ]. po kursie 172 
za 100. Byłaby to zatem formalna walory- 
zacja kompletna a równocześnie musialaby 
być wydana lista ulg celnych autonomicze 
nych. Podobno sfery oficjalne noszą się z tym 
zamiarem i nawet wygotowują listę artyku- 
łów do waloryzacji. 

PRZED REFORMĄ PODATKOWĄ. Podobna 
sfery oficjalne noszą się z zamiarem przystą- 
pienia w niedługim czasie do reformy podat- 
kowej, którą zresztą przepisuje umowa o po- 
życzca. Reforma ta będzie musiała pójść w 
kierunku znacznego rozszerzenia podstaw opo- 
datkowania tak, by bardzo liczne i stosunko= 
wo silne jednostki gospodarcze rolnicze były 
pociągnięte do wydatnego udziału w świad- 
czeniach ną rzecz państwa. W szczególności 
przewidywana jest reforma podatku obroto= 
wego w kierunku zniżenia podatku od arty- 
kułów pierwszej potrzeby. 

OBAWY ZJAWISK INFLACYJNYCH NIEU- 
ZASADNIONE. Obawa inflacyjnych zjawisk 
w związku ze zwiększeniem emisji bankno- 
tów z okazji mobilizowania nowego funduszu 
na inwestycje gospodarcze, oraz z okazji pra- 
wdopodobnego silnego dopływu dewiz z na- 
stępczych zagranicznych kredytów, których to 
kredytów można się obecnie spodziewać, w 
obecnem stadjum naogół nie jest uzasadnio- 
na, gdyż stopień niedosycenia zarówno co do 
obiegu pieniężnego, jak i co do kredytów wszel- 
kiego rodzaju jest jeszcze bardzo znaczny. Mi- 
mo to należy uznać postanowienie umowy po- 
życzkowej, według którego Bank Polski ma 
decydować o zaciąganiu długoterminowych po=: 
życzek zagranicą, za ostrożność bardzo uza- 
sadnioną, zwłaszcza na dalszą metę. 

ZNIESIENIE PRZEPISÓW OGRANICZAJĄ- 
GYCH OBRÓT WALUTAMI I DEWIZAMI. 
Przepisy, ograniczające obrót dewiz i walut, 
jako zbędne wobec dokonanej zupełnie refor- 
my walutowej, zostaną w najbliższych tygo- 
dniach zniesione. Natomiast co do hberalizacji 
przepisów paszportowych, zdania są podzie- 
lone, nietylko w łonie rządu, lecz nawet w sa- 
mych sferach gospodarczych. Wyklarowanie 
w tym względzie jeszcze nie nastąpiło g 

TERMIN PŁATNOŚCI PODATKU DOGHQ- 
DOWEGO. Ministerstwo skarbu komunikuje, że 
ustawowy termin płatności podatku dochodo- 
wego za Tr. 1927 (1 list. rb.) nie zostanie od- 
roczony ani też należności tego podatku nie 
będą rozłożone na raty. W interesie zatem 
samych płatników leży jak najrychlejsze wpła- 
cenie przypadającej od nich należności z ty- 
tułu tego podatku do kas skarbowych, gdyż 
tylko w ten sposób zapobiegną doliczenu 2% 
kary za zwłokę oraz 5% kosztów przysłu- 
gujących akcji epzekucyjnej. 

PŁATNOŚĆ PODATKU PRZEMYSŁOWEGO 
OD OBROTU. Ministerstwo skarbu podaje dc 
wiadomości płatników podatku przemysłowe: 
go od obrotu, że ulgowy termin płatności Zza- 
liczek na poczet tego podatku za kwartał trze- 
ci rb. upływa z dniem 29 paźdz. rb i że po 
upływie tego terminu wszelkie wpłaty usku- 
teczniane z tytułu tej należności będą pobie- 
rane z doliczeniem 2% kary za zwłokę. 

DOSTAWA WĘGLA POLSKIEGO DLA 
WŁOCH. Dyrektorzy wszystkich śląskich kon- 
cernów węglowych bawią obecnie w Rzymie, 
gdzie toczą się między nimi a ministerstwem 
kolei włoskich pertraktacje w sprawie bezpo- 
średniej dostawy węgla górnośląskiego dla 
włoskich kolei państwowych z pominięciem 
szkodliwego pośrednictwa. Dotąd pośrednictwo 
w dostawach dla włoskich kolei było w rę: 
kach obywatela włoskiego, niejakiego Missi- 
rolli, którego pośrednictwa niezawsze solid- 
nego obie strony w interesie obopólnym chęt- 
nie się zrzekają. 

NABYCIE PRZEZ STANDAR OIL GO. OF 
NEW JERSEY PATENTU PROF. BERGIUSA. 
Standard Oil Go. of New Jersey zakupiło na 
wyłączną własność od I. G. Farben-Industrie 
w Niemczech patent na Amerykę metody prof. 
Bergiusa, otrzymywania syntetycznych produk 
tów naftowych z węgla. Praktyczne wykorzy- 
stanie tego patentu ze strony Standardu wc- 
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stąpi w najbliższej przyszłości; n 
Jednak przystąpienia Niemiec do masowej wy- 
iwórczości produktów naftowych tą drogą nie 
ulega wątpliwości, że i Standard Oil Co. roz- 
poczęłoby na wielką skałę eksploatowanie te- 
go patentu. 

CZECHOSŁOWACKI KARTEL CUKROWNI- 
CZY. W dniu 8 października r. b. została pod- 


Bziank speæerío wvu. 


Biaczego odwałana polską drużynę kippiczną? 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Z Warszawy lelefonuja nam: Polska dru- | 
żyna hippiczna, która dnia 17 bm. wyjechała 
do Hamburga, aby stamtąd wyjechać do Ame- 
ryki na międzynarcdowe zawody wróciła nie-, 
spedziewanie do Warszawy. 

Powodem niesłychanie przykrego dla nasze- 
go sportu zawodu byla dziwna omyłka a może 


intryga popełniona w Międzynarodcwem To- | 


i rafinerje umowa kartelowa. Umowa obowią- 
zuje na 10 lat, wypowiedzenie może nastąpić 
dopiero po 4 łatach (w r. 1930/31) i to tylko 
w tym wypadku, o łe nie uda się przedłużyć 
wzgl. odnowić umów z plantatorami bura- 
ków oraz, o ile nastąpią gruntowne zmiany 
warunków, na jakich kartel zorganizowano. 


i 


Towarzystwo to zamiast zafrachtować miej- 
sca dla ekipy polskiej na statkn „Albert Bal- 
lin", który odszedł 21 bm. z Hamburga zamó- 
wiło miejsca na statkn, odchodzącym dopiero 
26 bm. z Bremy. Drużyna nasza musiałaby 
więc z Hamburga jechać do Bremy i stanę- 
łaby dopiero 4 listopada w Nowym Jorkn, a 
więc na dwa dni przed konkursem. Wobec 
tego ministerstwo spraw wojskowych odwo- 


warzystwie Wyścigów Konnych w Ameryce. |łalo ekipę. 
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Blaczego olimpiady 


Obecnie w 
Kraków, 25 paździennika. 


Gdy po igrzyskach I-szej olimpjady, odbytej 
w 1896 roku w Atenach, rząd grecki wszczął 
energiczne starania, aby stałem miejscem 
igrzysk pozostały Ateny, Międzynarodowy Ko- 
mitet Olimpijski z bar. Coubertin'em ma czele 
sprzeciwił się temu stanowczo. Przeciwko mo- 
nopolowi Grecji na olimpjady przemawiał prze | 
dewszystkiem wzgląd zaznajomienia z ideą 0- 
 limpijską całego świata, wo drugie zaś i ta 
okoliczność, że orgamizałorzy igrzysk mają 
zawsze w stosunku do pozostałych narodów 
vw wiele większe szanse zwycięstwa. Będąc 
ma miejscu mogą oni bez trudu obsadzać za- 
wodnikami wszystkie punkty programu olim- 
pijskiego i przez masowy mdział zdobywać 
więcej punktów. . 
Historja olimpjad wskazała, że obydwa po- 
wody, a przedewszyslkiem drugi, są zupełnie 
słuszne. Nie mówiąc już o igrzyskach IlI o0- 
Jumpjady, odbytej w 1904 roku w St Louis 
(Ameryka), gdzie Amerykanie zdobyli wszyst- 
kie miejsca, olmipjady zawsze przynosiły 
zwycięstwa temu krajowi, w którym odbywa- 
ly się igrzyska. I tak ma igrzyskach IV olim- 
a piady w Londynie, Anglja zdobyła trzydzieści 
siedem pierwszych nagród, bijąc nawet bez- 
konkurencyjme Stany Zjednoczone Am. Półn.; 
ma następnych igrzyskach 1912 roku w Sztok- 
€ holmie Szwecja zwyciężyła szesnaście razy, 
zaś ma ostatnich paryskich igrzyskach w Pa- 
ryżu Francja, bezwarunkowo słabsza od kil- 
ku innych państw, zagarnia aż trzynaście 
pierwszych nagród. 
Wszystko więc 


przemawia za tem. że 


jgrzyska IX olimpjady, które odbędą się W |przez hotelarzy — cena tych kart jest niewy- 
przyszłym roku w Amsterdamie, będą wiel- !soka. w + 
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ZWIAZEK MIAST DOCENIA ZNACZENIE 
SPORTU. 


TRE Kraków, 25 października. 


Na zjeździe przedstawicieli Związku Miast 
Polskich w Poznaniu (22—23 bm.) zgłoszony 


0g0——— 


odbywają się kolejno 


w rozmaitych krajach? 


strza Austrji, jednego z pierwszych mocarstw 
piłkarskich Europy. 


me u 


AKADEMICKI ZWIĄZEK SPORTOWY roz- | 


poczyna z dniem 1 listopada 20-ty rok istnie- 
nia. W bieżącym sczonie zimowym czynne są 
sckeje: narciarska, która organizuje 2 kursy 


|dla początkujących i wprawnych w Krynicy, 
| szęrmiercza oraz lekkoatletyczna, prowadząca 


przez calą zimę racjonalny trening. — Wpisy 


do-AZS sekcji przyjmuje się oraz wszelkich in- | 


iormacyj udziela sekretarjat AZS ul. Kościuszki 
12, dom własny, codziennie od 7—2 wieczór. 
BIEG ROZSTAWNY K. O. P. W niedzielę 
rozpoczął się w godzinach porannych gigan- 
tyczny bieg rozstawny drużyn Korpusu Ochro- 
ny Pogranicza wzdłuż granicy sowieckiej. W 
biegu biorą udział dwie drużyny, jedna z nich 
startuje z północy, a druga z południa. Dy- 
stans wynosi 2.800 km., w biegu zaś bierze 
udział około 2 tysiące zawodników, z których 
każdy ma do przebycia mniejwięcej dystans 


800 mtr. 


L e an a E 
Najpiękn'eiszy gmach szkoły polskiej 
w Stanach Z'e”noczonuch. 


W r. 1912 Zwiazek Narodowy Polski zało- 
żył w miejscowości Cambridge Spreengs na 
skraju pasma gór Alleghanów w pięknej, le- 
sistej miejscowości, coś w rodzaju girnnazjum, 
połączonego z półuniwersytetem. Nazywa się 
ta szkoła „Polskie Collegium“. Jest ona wy- 
budowana i utrzymywana z 5-centowych 


| momet 


Holandiji. 


kim popisem sportu holenderskiego. 


Dotych- 


czas w historji olimpjad sport tego kraju zazna- 
czył swe istnienie zaledwie trzema zwycię- 
stwami, lecz napewno ilość ich po roku przy- 
szłym wzrośnie znacznie. Przemawia za tem 
przedewszystkiem wyżej przytoczony wzgląd, 
pozatem. zaś wysoki poziom sportu w tym 
kraju, co pozwoli Holendrom wYzyskać wszyst- 
kie te ałuty, jakie daje im wola gospodarzy 
igrzysk olimpijskich. 
SME! FLS 
PRZESZŁO 20 NARODÓW NA ZIMOWEJ 
OLIMPJADZIE. 


Pierwsze zimowe ignzyska olimpijskie urzą- 
dzone w 1924 roku w Chamonix zgromadziły 
16 narodów. Obecnie do ll-ich zimowych 
igrzysk olimpijskich w St. Moritz zgłosiło się 
już przeszło 20 narodów, a ponieważ zapisy 
nie zostały jeszcze zakończone — spodziewać 
się należy, że iłość ta wzrośnie do 30. 

Dzięki tej obfitości zgłoszeń, igrzyska zapo- 
wiadają się na imponującą manifestację kul- 
tury fizycznej, która napewno ściągnie do St. 
Moritz liczne tysiące widzów. W przewidywa- 
niu tego organizujący komitet rozpoczął już 
przedsprzedaż pewnej ilości rezerwowanych 
miejsc dla widzów na cały czas trwania 
igrzysk. Karty, dające prawo na hotel wraz z 
ulrzymaniem oraz wstępem na widowiska ko- 
sztują 200 fr. szwajc., ewentualnie 150 fr. 
szwaje., a Komitet uprzedza, że miejsce tych 
jest nie dużo i już teraz należałoby je zama- 
wiać. 

Naturalnie, 
zwykłemi w czasie igrzysk, 


iż w porównaniu z cenami 
wyśrubowanemi 


t. zw. „high schoolg 


składek miesiecznych pełnoletnich członków 
Związku Narodowego, co stanowi rocznie 100 
tys. doł. Samo położenie tego kollegjium jest 
tego rodzaju, iż znajduje się w centrum głów- 
nych zrzeszeń polskich, mianowicie Nowego 
Jorku, Chicago, Pittsburga, Buffalo i Cleve- 
land. 

Gmach szkolny jest imponujacy. Ma on 5 
pięter i liczy 500 pokoi i różnych innych ubi- 
kacyj. W suterenach gmachu mieści się mu- 
zeum Związku Narodowego polskiego, gdzte 
wśród wielu pamiątek można oglądać „Virtuti 
Militari Czwartaków“, zakupione przez Pola- 
ka amerykańskiego w berlińskim antykwa- 
rjacie. 

Na pierwszem piętrze mieszczą się jadal- 
nie, kuchnie, spiżarnie, bibljoteka szkolna, 
licząca 8 tys. tomów, sala muzyczna i sala 
teatralna na 500 osób. Na pierwszem i dru- 
giem piętrze w widnych pokojach mieszkają 
uczniowie, których jest 350. Na dalszych pię- 
trach znajdują się sale wykładowe. W dużym 
westybulu gmachu czynny jest słale potężny 
wodotrysk z wodą mineralną. 

W owem kollegium znajdują się trzy pod- 
działy. I tak: 2-letnia „grammar school“, od- 
powiadająca 7-mej i 8-mej klasie szkoły po- 
wszechneł 4-lntnia „high school", odpowiada- 
jaca 4, 5, 6 i 7-mej klasie naszych szkół śred- 
nich oraz 2-letnie „junior college“, coś pośred- 
niego pomiędzy dwoma wyższemi klasami gi- 
mnazjałnemi, a kursami uniwersyteckiemi. 

Program nauki jest obfity, może nawet zbyt 
obfity. Oto prawdziwy las przedmiotów w tej 
religja, język angiel- 
ski, dziennikarstwo angielskie, nauka obywa. 
telska, język polski i literatura polska, łacina, 
język starogrecki, język francuski, jezyk nie- 


dratowe terenu sporłowego na głowę, z cze- 
go 80 centymetrów kwadratowych wyłącznie 


na gry dziecięce, 
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mieecki, historja cywilizacji, historja Polski, hi- 
storja powszechna, historja Stanów Zjedno- 
czonych i powszechna, ekonomja, ksiażko- 
wość, rysunki, pisanie na maszynie, kaligra- 
fia, śpiew, muzyka, gimnastyka i atletyka. 
Przedmioty takie, jak lileratura i język pol- 
ski, bistorja i geografja Polski oraz religja, 
wykładane są po polsku. 
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a wypadek |pisana przez czechosłowackie fabryki cukru 


Oto wspaniałe objawy tężywny kulturalnej 
naszych rodaków z za Oceanii. 


Różne wiadomości. 
1 (y 

NAJWYŻSZA I NAJNIŻSZA T.EMPERATU- 
RA ŚWIATA. Najwyższą tempermturę świata 
zanotowano w miejscowości Azizia, położonej 
na pustyni Jelara w Afryce półnecnej: 136.4 
stopniu w cieniu. Przeciętna temperatura tego 
kraju wynosi 70°. 

Rekord wysokości temperatury należał po- 
przednio Greenland Ranch, w „Dolinie Śmier- 
ci“, znajdującej się w Kalifornii. W łecie ter- 
podnosi się normalnie powyżej 120°, 
rzadko dochodzi do 134. 

Najzinmiejszym krajem na świecie jest Sy- 
berja, gdzie w miejscowości  Wierhojańsk 
w roku 1885 termometr spadł do 944" poni- 
żej zera, zaś przeszłej ziiny: do 97.6 Nato- 
miast przez dwa miesiące letnie temperatura 
podnosi się normalnie do 80°. ) 

ILE ZJADAJĄ CHLEBA W AMERYCE? 
W mowie, wygłoszonej w tych dniach na 
zjeździe dorocznym przedstawicieli Związku 
właścicieli piakarń, odbytym w Chicago, pre- 
zes tego Związku, Henry Stude „świadczył, 
że przemysł piekarniany zajmuje szóste miej- 
sce wśród wielkich przemysłów amerykań- 
skich. Gosposie amerykańskie wydają około 
1,617.900.000 dolarów rocznie na pieczywo, 
a ludność Stanów Zjednoczonych spożywa 
rocznie dwamaście miłjardów dwieście czter- 
dzieści miljonów hochenków chleba 

BYŁY PREMIER W HABICIE BENEDYK- 
TYŃSKIM. Jego Ekscelencja pan Lu-Tseng- 
Ciang, b. premjer chiński, złożył przed paru 
dniami śluby zakonne w opactwie benedyk- 
tyńskiem św. Andrzeja, położonem w pobliżu 
starożytnego miasta belgijskiego Bruges. Na 
uroczystości tej, której przewodniczył monsi- 
nior Neve, obecni byli ambasadorowie Chin 
w Paryżu, Brukseli i Lizbonie, oraz liczne 
grono krewnych nowego zakonnika. 

NIEOCZEKIWANIE, SKUTKI KATASTROFY. 
Moskiewska „Prawda“ donosi, iż analiza che- 
miczna masy, plywającej obecnie, po straszli- 
wem trzęsieniu ziemi, w pobliżu Sebastopola, 
wykazała, iż są to tvrarde produkty naltowe, 
Które siłą wybuchu wyrzucone zostały na po- 
wierzchnię morza. O lbezsprzecznej obecności 
nalty na Krymie świadczą również duże ilo- 
ści lotnych gazów, wydobywających się bez- 
ustannie z głębokich a.sczelin, wytworzonych 
na skutek wstrząśnień sejsmicznych. Władze 
sowieckie wydelegowały bezzwłocznie specjal- 
ną komisję fachową, polecając jej zbadać, 
czy i w jakich gatunkach możliwa jest eks- 
ploatacja krymskich teranów naftowych. 

NAJWYŻSZY DRAPACZ NIEBA W EURO» 
PIE. Stolicy Szwecji przypadnie w udziale za- 
szczyt posiadania najwyższego ze wszystkich 
europejskich domów, wkrótce bowiem rozpoe 
częte zostaną w Sztokholmie prace nad wznie= 
sieniem gmachu o 40 piętrach, którego budo- 
wa uplanowama jast na wtzór amerykańskich 
„buildingów'. Przez długi czas sprzeciwiały 
się władze miejskie temu projektowi, wycho- 
dząc z założenia, iż istnienie takiego drapacza 
nieba będzie nieestetycznym wybrykiem ar- 
chitektonicznym, stanowiąc rażący kontrasł 
z ogólnym wyglądem miasta, uważanego za 
jedno z najpiękniejszych w Europie. Zdumie- 
wająca jest okoliczność, iż opór radnych 
przełamany wkońcu został argumentem wął: 
płiwej wartości, a miamowicie, że Sztokholm 
będzie pierwszem miastem starego kontym- 
gentu, mogącem „z dumą oświadczyć, iż po- 
siada „prawdziwie amerykański .buildmg". 
EEEE E 


ZA TYDZIEŃ DO POLSKI. 


„Admira“, której przyjazdu „Pogoń“ oczeki- 
wała w ubiegłą niedzielę, zjeżdża dopiero na 
przyszłą niedzielę. Skutkiem opóźnionego za- 
proszenia, wiedeńczycy nie zdążyli załatwić 
wszystkich niezbędnych formalności i popro- 
sih o tydzień zwłoki. Z niecierpliwością ocze- 
kiwać będzie publiczność lwowska gościny mi- 


Na trzecim stopniu szkoły są wykładane 
rozmaite kursa lekarskie, dentystyczne, apte- 
karskie oprócz tego antropologja. zoologja, bo- 
tanika, chemja, fizyka, ekonomia i t. d. 

Niezależnie od kollegjium Związek utrzymu- 
je kursa rzemieślnicze. Nosi się też w dalszym 
ciagu.z zamiarem budowy nowych gmachów 
szkolnych, kosztem jednego miljona dolarów. 
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został znamienny wniosek w sprawie zaopa- 
trzenig miast polskich w odpowiednią ilość 
tęrenów sportowych. N 
Wnioskodawcy, powołując się ma stosumki, 

| panujące w Amóryce, Niemczech, Anglii i 
łlolandji, domagają się, aby w miastach pol- 
skich.zwiększono znacznie ilość terenów spor- 
towych, tak, ażeby przypadało 3 metry kwa- 
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w obecnym trudnym czasie? 
| Nadeślij ewóż adrea 1 
znaczek pocztowy na od- 
powiedź. a otrzymasz Wy- 
jaśnienie — przy pomocy 
którcgo możesz bez kapl- 
talu, nie przeszkadzajao 
sohie w awych codzien- 
nych zajęciach zarobić z 
łatwościa da 500 zlotych 
miesięcznie.  Adresować 


JOZEF JNFUZOWICZ, WAFSZAW. 
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NAJLEPSZY POKARM dla DZIECI 
SMACZNY I WZMACNIAJĄCY 
Niezbędny podczas odłączania od piersi 
i w okresach rośnięcia. 
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dectwo. ŻĄĘdajcie prospek- 
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